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WyKłady na w y ż s z y c h uczelniach 
*n le beda n r ze rwane . -M in i s ł e r oświaty Dobruck l odwoła ł rozporzą-

D dzetle r z a m k n i ę c i u un iwersy te tu i po l i techn ik i w Warszawie. 
Studenci endeccy, mimo zakazu rektora, ponownie zwoiaii wiec. 

Warszawski korespondent „Republiki" (li) 
telefonuje: 

Wobec dalszego wzburzenia podnie
conej przez agitatorów partii prawico
wych młodzieży akademickiej, min. Do-
bruckl wydal rozporządzono wstrzy
mania wykładów I wszelkich Innych 
Prac na politechnice warszawskie): jed
nakże w godzinach wieczorowych od
wołał hiź swe rozporządzenie 1 dziś 
prace na wyższych uczelniach potoczą 
się normalnym trybem. 

• * 
Wczoraj sytuacja we wszystkich w y ż 

szych uczelniach warszawsk ch przed
stawiała sie niemal jednakowo. 

W uniwersytecie cześć studentów, 
przeciwna strejkowi. przerwała kordon 
twolenmków strejku j wkroczyła na 
dz.edziniec uczeln. 

Tu spotkał studentów k$. rektor Szla
gowski w otoczeń u profesorów i asy
stentów i oświadczył, że min sterstwo 
oświaty uznało wlec za nielegalny i u-
chwałv jego za niebyłe. 

Jednocześnie ks. rektor zarządź-'} o-
łwarcie bram, wiodących do uniwersy
tetu. 

Pod poltecł inką równ!ez zgromadzi 

Dyr eklor generalny loterji 
państwowej 

przenieś ony został w stan 
spoczynku. 

Warszawski korespondent ..Republiki" ( B ) 
telefonu)*: 

Wczoraj przeniesiony został w stan 
spoczynku na własną prośbę długoletni 
dyrektor generalny loterji państwowej 
dr. ferdynand Seeliger. Jednocześnie 
min ster skarbu wyrazi ł ustępującemu 
dyrektorów 1 specjalne podziękowań e 
za owocna, dlugoletu a prace. 
II s e studenci obudwu grup czyli strej-
kowej przeć wnej streikowl. 

Dyskutowano zawzięcie do chwili kie 

studentom, że wykłady w politechnice 
odroczone są do pon edziałku. 

Młodzież w dalszym ciągu dyskutu
jąc, rozeszła się do domów. 

W szkole głównej gospodarstwa wiej 
sk ego pustka i cisza. 

Wykładów niema. 

W wcstibulu grupa studentów roz

prawa gorąco na temat strejku. 
Zwolna rozchodzą się wszyscy. Gwar 

na zazwyczaj uczelnia m.lknic zupeł
nie. 
* • • • • • • • • • • 

li.aczel rzecz słę prredstawla w Co-
lefrum Medicum, gdzie wykłady odby-

/ały &'i normalnie. 
Studenci przybyli tłumnie i nie opu

ścili ani sal wykładowych ani laborator-

Min. Zaleski wyjechał do Genewy 
w towarzvstw e szeregu wyższych urzędników. 

Warszawa, 2 marca 
Dziś o godz. 10 m. 20 pociągiem w'c-

deiisklm odjechał do Genewy mluist.r 
spraw zagranicznych p. August Zaleski 
w towarzystwie członków delegacji po; 
skW. naczelnika wydziału wschodniego 
p. T. ł loiówki. naczelnika wydzia. ustro
jów międzynarodowych Tarnowskiego, 
szefa gabinetu p. Szumlakowsklcgo oraz 
sekretarza osobistego p. Zawiszy. Od
jeżdżającego żegnaii przedstawiciele k jr 
pusu dyplomafyczneeo, posłowie Rze
czypospolita] Patek, Szcmbek i Okeckł. 
grono urzędników MSZ., szef kuncelarjl 
cyw. Prezydenta Rzp Hej p. Dzlęcłolow-
ski. przedstawiciel min. spr. wojsk., ko
misarz rządu p. Jaroszewicz oraz wiele 
osób ze świata politycznego i prasy. 

Genewa. 2 marca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Prace komitetu rozjemstwa i bezpie
czeństwa zakończone będą w najbliższy 
ponłedzałek Sprawozdanie o tych pra
cach podane będzie do wiadomości przy
gotowawczej komisji międzynarodowej 
konferencji rozbrojeń owej, a rada L.g 
?ajm:e-$ię n e m na,swej sesji ezerwco-
w n - Przedstawione ono będzie nas.ręp* 
nc we wrześniu ogólnemu zgromaJzen.u 
L ! g . 

Głównym rezultatem prac komitetu 
jest poparć t sprawy postępowania roz
jemczego i pojednawczego przy zaku
wan iu konfliktów mędzynarodowych. 

Potyczka amerykafiska dla Warszawy 
Wczoraj podp sana została umowa z grupą bankie-

kterów amerykańskich. 
Warsrawa, 2 marca. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Wczoraj w południe prezydium mia

sta Warszawy podpisało umowę z gruna 
banków amerykańskich w sprawie emi
sji obligacji m. st. Warszawy na 10 mil
jonów dolarów. Obilgacle będą płatne 

dy o godz. 9.15 rektor pol techn ki prof. I za lat JO I oprocentowane w stos. 7 proc. 
Ludwik Szpcrl ośwadczył zebranym 1 rocznie. Pożyczka n b będzie korzysta

ła z gwarancji rządu 1 przeznaczona Jest 
na cele inwestycyjne. Subskrypcja obli
gacji rozpoczęta będzie jednocześnie na 
rynku Stanów Zjednoczonych oraz na 
rynkach europejskich po kursie b*'. Unio-
ma ta przedstawiona będzie do zalwlcr-
dzienla władzom nadzorczym, radzie 
miejskiej oraz min. spraw wewn. ł min. 
sicarbu. 

Waldemaras musi zmienić tahtyhę. 
Prasa francuska podkreśla konieczność uregulo

wania stosunków między Polską i Litwą. 
zawierają nlcbcznlccznc Paryż. 2 marca, 

ĆPoUk* *«encfa I elegraflozna) 
Prasa tutejsza w dalszym ciągu w y 

kazuje wielkie zainteresowanie spraw-
Polsko , liteuska.. 

W artykule napisanym przed ogło 
szemem tekstu ndnou ied/i Wa'd mara 
&a na ostatnia nnte ministra Z a l ^ H e g o 
..Ternps" wyra ja nadzLję że nota ta 
"tworzy drogę skutecznym pertraktac 
iom. 

Sytuacła obecna — nisze dziennik -
długo trwać nie może Po+ałowanla go
dnym iost fakt h> t rąbi t hvło wiece* iiz 
fi miesięcv ahv maczać wprowad-ać w 
czyn wyraźne zalecenia radv l.jgi naro 
dów. Należy BTVHJMewać słe. że Walde
maras nareszcie zmznmle konieczność 
Tmł»ny dn»vclłc??<8owe| swel taktyki. 
l*ewm»m 1<?st rrcsztf- *e rad» 1 lr»1 nar«>-
'ów użyje wszy&tMeh swych wpływów 
Ha tifot wlania łv»7 pośredni l go kontakt-i 
'nle f'7V rzn^aml warszawskim I kowleń 

rada Ljgl zajmie się na nowo gruntow-
nem rozpatrzeniem zagadnienia polsk.i-
Htewskłego. podkicślajpc różność w na-
stroiach obu społeczeństw, którą stwier
dził w czasie nobvtu swego w Polsce 
prof. Hlrżyska. Podczas gdy litewska 
opinfa pnb"czna sztucznie podniecona 
iest kwestja polską, w Polsce daleko 
mniej zajmma się kwestia litewską. W 
spraw n'danin s \wm profesor Birżyska 
mówi o p r i y j a / n ^ n usposobieniu d'a Li
twy, które wszędzie zna'a'ł w Polsce, 

Paryż. 2 marca. 
(Polsku Agencja 1 elegrafi.:zna> 

Omawiając ostatnią notę Waldema.-
rasa do rządu polskiego pisma tutejsze 
stwierdzają że ma ona raczej charakter 
polemiczny anl-Mi dvn lomatvcry a'i 
daje nareszcie Polsce możność wyboru 
mkd'.v rokowai^r.ml nod ausolc.anii Li
gi narodów, a rokowaniami b^pofred-
ni«Mni. f^bie alternatywy są j dnak mo
żliwe do przyjęcia co jest na wa^i iej -

które zresztą 
propozycje. 

Derlłn, 2 marca. 
(Agencja Telegraficzna ,.Express") 

Tel. Union donosi z Kowna o możli
wości zm'any kursu polityki litewskiej 
„Chrześcijańskiej demokracji", która zaj 
muje dot"d stanów.sko opozycyjne wo
bec rządu Wałdetnarasa. Pymi tarze 
kościelni na' Litwie mają być zdania, iż 
nic leży w interesie państwu wa'ka z 
rządem n r c " ł 'ona nrzez dawnych 
przywódców partv|nych. którzy dążyli 
tvlko do zadowolenia Ich osoblstycli ani 
blcji. ..Lłotuvos Aldas" don(«i, Iż Krupo 
mltius ma bvć zmuszony do usta"' nia 
te stanowiska przewodniczącego partj! 
z pcwodu niezadowolenia duchowień
stwa. W Kownie zd .cydowanl są umie 
śclć na czele chrześcijańskiej dcmokia-
cjl lud'l nr'vchvlnie nastro'' -o 
rz--d" oh'>cn';go. Jeżeli \\'a'Qpmaraso vi 
uda się to przeprowadzić, to wówczas 

jów. 
Tvł jednak w przebleeu nłeporozu 

mień strejkowych i pewien moment przy 
kry. 

Oto grupa zwolenników streiku unie
możliw ła w uniwersytecie wykłady 
prof. Tatarkiewicza i Mazurkiewicza. 

Manfestujących hałaśliwie studen* 
tów wezwał do spokoju ks. rektor Szła* 
gowski. poczem udał się wraz z senatem 
na naradę. 

«• 
O Rodz. 5-e! po południu T ledrrym % 

kuluarów uniwersytetu zebrała a1© 
znów poważna^ grupa korporantów, pro-
hułac odbyć wiec. Mimo ponownego za
kazu rektora ks. dr. Szlagowskiego, 
wiec odbył sio a wypełniły go gorące 
przemówienia niedojrzałych agitatorów, 
przeplatane różnemi okrzykami. »* * 

Weczórem natłoczone ulice Warsza
wy rozbrzmiewały niepohamowaną we
sołością. Ukazał się mianowicie „doda
tek nadzwyczajny" znanego pisma hu-
morystyczno - satyrycznego „Cyrulik 
Warszawski", w którym „donoszono', 
że z powodu strejku akademików ende
ckich... marsz. Piłsudski podał .się do 
dymisji!..-

Śmiechu było ce nie miara. 

Rząd nie będzie już wy
dawał dekretów. 

Warszawski korespondent „Rcpub' ;kr flł.) 
telefonuje: 

Ożywione w ostatnich czasach prace 
rządu nad wydawaniem dekretów Pre
zydenta Rzplhcj mają się ku końcowi. 
Wobec bliskiego terminu zebrania 5 ę no 
wego sejmu, kiedy to wygasają pełno-
mocmetwa opracowane już projekty roz 
porządzeń zgłoszone bedą do sejmu w 
postaci projektów ustaw, 

Polska kuouje tytoń 
w Bułgarii. 

Warszawski korespondent „Republiki" (S) 
telefonule: 

Polski monopol tytoniowy wysłał 
wczoraj specjalną •delegacje kilku wyż 
szych urzędnków do Bułgarii dla za
kupień a najlepszych gatunków tytoniu. 

Perski min. s^raw zagra
nicznych 

przybył do Warszawy. 
Wars /awa. 2 marca. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
O go-'z. 18 m. 30 przybył do Warsza

w y pociągiem moskiewskim minister 
spraw zagranicznych Persji AU Goii Oi-
lon Ansari z małżonka I attache hamJI. 
ambasady perskiej w Moskwie Waliab 
Zada. Na dworcu w Imieniu rządu po
witał gości p. min. Staniewicz w otoczę 
n)«i urzędników MSZ. oraz przedstawi
ciele poselstwa perskiego. W dniu |ń-
trzejfoyym odbędzie sie w prezydium ra
dy ministrów konferencja w sprawach 
handlowych polsko • perskich z udzia
łem gościa oraz wiceministra p rzemytu 
1 handlu p. Oolcżala. 

Burze śnieżne 
na wybrzeżach Krymu. 

' Pyca. 2 marca. 
(Atencja Telegraficzna „Uxpross") 

Z Most wy donoszą. Iż na południo
wych 'obrzeżach Krymu panują wici* 

sklm I przyśples7enln trwałego załatwię' sze. Nota Wald marasa jedvnie prz^d- 1 stanowisko jego będzie wzu^-i i ionc, po-1 kio burzo śniegowe I mrozy. W Kupa* 
ula zatargu polsko • litewskiego. stawia litewski nunkt widzenia i konktc-1 nlcważ opozycja bez chadecji będzie s i - ! torii ^rtuometr wskazuję I Sftopuł ntłej 

.yictolra 4 * wyraża przekonanie, za tne sa wyłącznie ostaUile Jej wiersze.' U mtdej szkodliwa* J z e r a . 
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Wybory. 
Rozłam w Zw. L. N. 

W związku z rozłamem w łódzkim 
»ddz«ele Zw. L. N. do biura wyborczego 
B. R. zgłosiło sic wczoraj h lii miastu 
członków tego stronnictwa, którzy zło
żyli swe legitymacje partyjne j oświad
czył!, i c w wyborach do seimu ł senatu 
• ddadza swe głosy na listę prorządową 
Vr. l . 

Przedwyborczy trick 
„Rozwoiu". 

Wczorajszy „Rozwój", organ endec
ki, prowadzący walkę z obecnym rzą
dem 1 posuwający sie w swem zacie
trzewieniu do wyraźnej akcii antypań
stwowej, urządził ordynarny kawał 
przedwyborczy. Cały numer dziennika 
składa sie z nagłówków oraz białych 
plam zamiast tekstu. Ma to wywołać 
wrażenie, że tekst został przez władze 
skonfiskowany. Dowiadujemy sie ze źró 
rjeł miarodajnych, że żadne] konfiskaty 
wczoraj nic było, t że wydanie okale
czonego numeru jest zwykłym przedwy 
sorczym trickiem. 

Wśród robotników. 
W dniu wczorajszym napięcie akcji 

przedwyborczej powiększyło sie znacz-
•aie. Ożywiona agitacja prowadzona jest 
w fabrykach, gdzie prowadza z sobą wal 
Hę polityczną listy: 1, 2, 13. 36. 37 i 38. 
Wśród tiajradykalniej usposób onych ro
botników opinje rozbijają sie pomiędzy 
zwolenników Zjednoczenia Robotnicze
go, „Solidarności" i zwolenników rady-
calnych socjalstńw Wien'awv-Długo-
szowskiego. Poza tem ez^ść robotników 
głosować będzie demonstracyjnie na u-
nieważnioną listę Nr. 13. 

• 

Niemcy na blok rządowy 
Na skutek wydanej odezwy przez o-

bywatel; niemieckiej narodowość: w wo 
iewódziwie łódzkiem do bezpartyjnego 
bloku spółpracy z rządem zgłasza się 
wielu niemcówfewangielików z zapew
nieniem, iż niemcy chętnie poprą usiło
wania rządu w,kierunku naprawy sio-
>unków.i podczas obecnych wyborów 
okażą swą lojalność przez głosowanie 
na listę Nr. 1. 

Wilki grasują na Wileń
szczyźnie. 

\Vl lno, 2 marca. 
Z powiatu dziśnieńskiego donoszą, 

źe wielkie stada wilków, w biały tjzień 
napadają na przechodniów i przejt żdzają 
sych. W gminie Sużańskiej wilki w 
czasie pojenia wpadły do obory'i por
wały ci*>.lę. 

Wielka sztuka filmowa wszechświatowej sławy w naipęhniejszym arcydziele gen.uszu kinematogr. 
podług głośnej sztuki MOćLf i CO WAR DA pod tytułem 

„NOC POŚLUBNA" 
Potężna sytnfonja namiętności ludzkiej — wielkiego pożądania — wielkiej miłości — wielkiego poświęcenia. 

W r o l a c h g ł ó w n y c h n a j w i ę k s z e p o t ę g i e k r a n u 

L i i i Dami ta , Har ry L iedtke, Paweł Richter , 
Ernest Verebes, Rudolf K l e i n - Rogge, Fr ied Richard 

Olśniewający przepych kabaretów Paryża. — Czarowne widoki Szwajcarji. 

Początek seansów o godz. 4 30 po poł., w soboty niedziele I święta o godz. 1-ei po poł. 

Bezczelna napaść sowietów 
na prasę polską.—„Izwiestja" nazywają bandytyz

mem politycznym ujawnianie prawdy. 
Moskwa. 2 marca. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
„Tass" donosi: 
„ I z w i e s t j a" określają kampanię, 

wszczętą przez prasę polską z powodu 
wywiadu byłego radcy poselstwa so
wieckiego w. Warszawie Uljanowa, jako 

przejaw „bandytyzmu politycznego", de 
zorganizującego stosunki międzynarodo
we. Dziennik podkreśla, źe Uljanow nie 
atakował bynajmniej Polski, gdyż oś
wiadczenie jego było jedynie ak
tem obrony przeciwko kolumniatorskun 
atakom pewnych organów prasy pol-

Budżet Rzeszy niemieckiej 
zatwierdzony przez radę państwa. 

Berlin. 2 marca. 
Konwent senjorów Reichstagu uekwa 

H dzis:aj, że w sobotę i poniedziałek po
siedzenia plenarne odbywać sie mc bę
dą, aby dać możność komisji głównej po 
sunięcia naprzód obrad nad etatem. W e 
wtorek zaś ma się rozpocząć dalszy 
ciąg dyskusji w Reichstagu, według sy
stemu uproszczonego 1 skracającego bieg 
dyskusji przy zastosowaniu planu, który 
by umożl iwi zakończenie obrad nad ca
łym projektowanym w związku z pro
gramem doraźnym porządkiem dzien
nym, do dnia 31 marca. Prasa demokra
tyczna wyciąga stąd wniosek optymi
styczny, że Reichstag istotnie zdoła zam 
knąć swoje prace do końca miesiąca I 
że nowe wybory będą mogły idbyć się 
w maju. 

Berlin. 2 marca. 
Na wczorajszem posiedzeniu rady pań 

stwa, która przyjęła jednomyśln e bud

żet dodatkowy wraz z wlaczonemi już 
do niego pozycjami pomocy dla rolnic
twa, przewidz anemi w programie do
raźnym, przedstawiciel Prus Wschod
nich baron Gayl złożył w imieniu Prus 
Wschodnich serdeczne podziękowanie 
rządom wszystkich krajów Rzeszy za 
jednomyślne poparcie akcji pomocy dla 
rolnictwa tej prowincji. 

Berlin. 2 marca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

$ Na wczorajszem posiedzeniu rady 
państwa, referent budżetowy przedłożył 
sprawozdanie o budżecie normalnym i 
dodatkowym, które przyjęte zos.ało 
przez radę. Sprawozdanie zawiera jed
nak ostrzeżenie przed zbyt optymistycz-
nenu przewidywaniami co do sytuacji 
budżetowej w r. 1928'29 i zbyt wyso-
kien/preliminowaniem dochodów. 

Samobójca przed śmiercią cierpieć musiał głód. 
L w ó w , 2 marca. 

Pisma lubelskie donoszą, iż przed kil 
koma dniami żołnierze podczas ćwiczeń 
w okolicach folwarku blizówka oddalo
nym o 4 kilometry od Lublina znaleźli sko 
stniałe od mrozu zwłoki młodego czło
wieka. 

Obok trupa leżał rewolwer systemu 
„Nagan" i część przodu damskiej koszu
li. Rana jedna pod brodą, a druga na 
wierzchu głowy świadczą wyraźnie, że 
śmierć nastąpiła na skutek samobójstwa. 

Przy trupie nie znaleziono żadnych 
dowodów osobistych, tylko list adreso
wany na imię Franciszka Łuczyńskiego 
we Lwowie, a pisany z Poznania, co ro
dzi przypuszczenie, iż zmarłym jest właś 
nie Łuczyński, student politechniki lwów 
skiej. 

Dochodzenie policyjne ustaliło, iż po
wyższe przypuszczenie jest zgodne z pra 
wda i że znalezione zwłoki są trupem 
studenta lwowskiego Łuczyńskiego. 

Natomiast niewyjaśniono dotychczas 
skąd Łuczyński wziął się w okolicach 
folwarku Elizówka zamieszkiwał bowiem 
od lat kilku w Poznaniu, a następnie 
przeniósł się do Lwowa, gdzie uczęszczał 
na politechnikę. 

Nie mniej tajemniczym i dotychczas 
niewyświetlonym szczegółem jest ów 
kawał damskiej koszuli, znaleziony przy 
zwłokach samobójcy. 

Sekcja trupa wykazała nadto, że Łu 
czyński musiał przechodzić przed śmier
cią kilka dni strasznego głodu, gdyż jak 
żołądek tak i kiszki nie zawierały w so
bie śladu nicprzetrawionego pokarmu. 
Ta ostatnia okoliczność przemawia za 
tem, żc popełnił on samobójstwo z nę
dzy. 

Policja lubelska nie zaprzestała swej 
pracy aby ustalić i wyświetlić wszystkie 
szczegóły tej zagadkowej śmierci lwow
skiego studenta. 

skiej. Było jego obowiązkiem wobec 
państwa, które reprezentował on w Pol
sce, i wobec światowej op nji publicznej 
postawić na właściwem meiscu ka-
lumnjatorów, a także i członków posel
stwa sowieckiego, oraz zaprzeczyć wy
mysłom, których rozgłoszenie móglo je
dynie zniszczyć wzajemne stosunki so-
wlecko-polsk e i nie było na czas wstrzy 
mane przez władze polskie. 

Następnie „Izwiestja" przytaczają 
wypadek, gdy dyplomata polski pozwo
lił sobie na atak wobec państwa sowie
ckiego po opuszczeniu stanowiska posła 
polskiego w Moskwie. „Izw''est|a" pod
kreślają, że prasa sowiecka przeszła do 
porządku dziennego nad tym wypad
kiem, nie chciała bowiem komplikować 
stosunków sowiecko-polskich. Zdaje s :ę. 
iż w prasę polskiej stosowane sa dwie 
różne miary oceny postępowan'a dyplo
matów 1 prasy obu stron. W każdym 
bądź razie kryterium r isczy dozwolo
nych dla prasy polskiej nie stanowią 
względy na rozwój pokojowy stosun
ków sowiecko-polskich, lecz rozważa. 

I ntu o charakterze wręcz przeciwnym. 
Jedynie podobneml rozważaniami mo
gą być kierowani ci, którzy domagają 
się obecnie jawnej rozprawy si"du wl« 

| leńskiego dla odczytamla materiału, zło-
I żonego przez agentów wywiadu polltycz 
nogo. Ujawn ;enJe matcrjalu kolumn ja to-
rów Zw ązku sowieck :ego nie da się po
godzić z godność ą i słusznem rozumie
niem interesów państwa polskiego. 

AncHa chce wznowić 
stosunki dyplomatyczne z Rosją: 

Londyn. 2 marca. 
(Agencja Wschodnia) 

Chamberlain na zapytanie, czy Ist
nieje możliwość podjęcia rokowań z Ro
sją sowiecką, oświadczył w izbie gmin, 
że od czasu zerwania stosunków z Z. S. 
S. R. sytuacja zupełnie się nie zmieniła. 
Jeżeli Ryków twierdzi, że sowiety chcą 
się zobowiązać do nic mieszania się do 
spraw wewnętrznych Anglii, to oświad
czenie takie musi potwierdzić rząd so
wiecki w drodze dyplomatycznej, dopie 
ro wówczas Anglja może podjąć pertrak 
tacje w sprawie nawiązania stosunków. 

Powódź we Frandi. 
Paryż, 2 marca. 

Donoszą tutaj o powodzi w okolicach 
Montpclier. Nas :utek długotrwałych i 
ulewnych deszczów podgórskich rzeki I 
strumeienie znac/nie wylały. Wicie w>» 
jest od paru dni odciętych od świata 
m. in. miejscowości Agd i Cazclics. 
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Szanse wyborcze rządu. 
Jutro odbędą się wybory do sejmu.'chodzą również wiadomości pomyślne. 

Wyląduje się nareszcie atmosfera w y - , Narodowej demokracji nie udał się tam 
czekiwania i po pięciu latach kra j znów Jej z w y k ł y „b lu f f " z katolicyzmem, 
wypowie swą woJę. 

Bawienie się w takiej chwi l i w 
Przepowiednie i prognostyki jest nie
realne, tem bardziej, że już w nocy z 
niedzieli na poniedziałek rezultaty de
finitywne znane będą przynajmniej 
częściowo. Ciekawe są jednak resume 
Wstępne z nastrojów, które mają zre
alizować się w konkretne kształty 
liczb. 

Najwięcej zaciekawienia budzi t i -
sta Nr. 1, i to z zupełnie zrozumiałych 
Powodów. Postawil iśmy kiedyś tezę, 
że po raz pierwszy w Polsce wybo ry 
odbywają się pod angielskim kątem 
widzenia: za Piłsudskim, czy przeciw 
Piłsudskiemu. Teza ba podczas akcji 
Wyborczej zyskała zupełne potwier
dzenie, pomimo pewnych pozornych 
sprzeczności, jak np.: powoływanie 
Się k i lku stronnictw, wzajemnie się 
zwalczających, na pozytywny swój 
do Piłsudskiego stosunek. 

Piłsudski jednak jest nietylko oso
bą. Jest przedewszystkiem sam przez 
się programem, nie wypowiedzianym 
Wprawdzie, nie mniej jednak istnieją
cym, a pozatym jest — i o tem wszy
scy wiedzą i widzą — pewną okre
śloną taktyką państwową, z której pro 
gram wyłania się stopniowo. 

Ponieważ taktyka ta i program 
mieszczą się w liście t. zw. „bezpar
tyjnej" , interesujące jest przeto, jak w y 
Siadają jej szanse wyborcze. 

Krótk ie j wyraźne resume sytuacji 
Oparte na doniesieniach ze wszystkich 
Uroń kraju brzmi następująco: 

W całej b. Kongresówce rząd mo
że liczyć na bardzo poważne sukcesy, 
Szczególnie na wsi . W wielkich mia
stach przemysłowych, gdzie t radycyj
ne partje silnie się zakorzeniły, sukces 
będzie relatywnie mniejszy, ale po k i l 
ka mandatów z Warszawy, Łodzi , Poz 
"anią, Krakowa, Lwowa , Wi lna, To
runia i Częstochowy — to już ogrom
na doza powodzenia. 

Kresy wschodnie są równ ie i dla 
j e d y n k i " pewne, o tyle że z natury 
rzeczy wiele mandatów zdobędą tam 
mniejszości narodowe, przedewszy
stkiem ukraińcy. 

O sytuacji w Małopolsce donos! 
j,Czas" krakowski : 

W Krakowie widoki b l^ku rządo
wego są pomyślne, a osoba kandyda
ta prof. Krzyżanowskiego, witana jest 
z zadowoleniem. 

Co się tyczy okręgów w Małopol
sce, to wy łon i ł y się pewne trudności, 
które Jednak zgóry można by ło prze
widzieć. L is ty ludowców i chadeków 
Okazują się dotąd po wsiach silne, a p. 
Witos z pewnością nie wyjdzie z w y 
borów tak „zmiażdżony" , jak sobie 
tego życzono. Sojusz chadecji z p. W i 
tosem zaszkodzi bardzo chadecji (od-
stręczył od niej w wielu powiatach 
księży), ale p. Witosowi silnie pomógł 
dając mu oparcie po miasteczkach. 

Poza tem popełniło się pewien bład 
W b. Galicji zachodniej, decydując się 
i)a t. zw. dwutorowość, czyli na dwie 
r ówr r rzędne listy rządowe: nr. 1 i 30. 

W niektórych okręgach dwie te l i 
sty zamiast stworzyć wspólny front 
Przeciw listom opozycyjnym, przystą
pi ły do rywalizacj i między sobą. Za
szły nawet ubolewania g^dne wypad
ki wyraźnego zwalczania się wzajem
nego": jedynki przez trzydziestkę i na 
odwrót. 

Z Wielkopolski ł Pomorza, gdzie 
listę rządową reprezentuje to\ 30, do-

którego i tam mieniła się opatentowa 
ną przedstawicielką, a lista nr. 30 jest 
niesłychanie popularna w szerokich 
kołach. 

Gorzej jest natomiast na śląsku. 
Tutaj ścisłe przymierze Chadecji (z 
pod znaku Korfantego) z niemcami 
może łatwo doprowadzić do zmmej-

szenia ilaści mandatów rządowych. Ina. Opozycja chadecka i endecka zrn** 
Ale stosunki w ki lku okręgach ma- leje w sejmie niesłychanie, 

ją ty lko epizodyczny charakter i na! 1 nic tu nie poradzi ani wrzask k l i -
ogólny wynik wyborów decydująco t k i endeckiej w kraju, ani bunty studen-
nie wpłyną. Ten zaś wynik w y b T Ó w . t ó w . 
zdaje się coraz wyraźniej przechylać j Stary okres zamyka się bezpowrof 
na korzyść rządu. Dzisiaj już nawet nie w dn. 4 marca. Nowy — charakte* 
przeciwnicy rządu g^dzą się ze zda- ryzować będą siły, może przeciw-
nicm, że grupa posłów pragnących stawne, ale żywe. Trupy polityczne 
współpracy sejmu z rządem, a nie opo-J skończą rządy dusz raz na zawsze! 
zycji, będzie ilościowo bardzo poważ-1 lilio. 

JM 

m • C z o ł o w y k a n d y d a t l i s t y N r . 
s y m a c j i f i n a n s o w e j p a ń s t w a . 

Wywiad z ministrem skarbu, to nie
mal zawsze kopalnia niezmiernie intere
sujących dla szerokiego ogółu wiadomo 
ści, a zwłaszcza jeżeli tym ministrem 
jest p. Czechowicz, najwyższy szafarz 
grosza państwowego w okresie, 

PMska opuściła mętne wody zaścienko-
*'ti polityki finansowej, by wypłynąć 
*z. ocean międzynarodowy-

^talo się to w znacznym stopniu za 
sprawą p. ministra Czechowicza, to też 
ogół powitał z raaostią nazwisko jego 
wśród 

czołowych kandydatów listy Nr. 1, 
utworzonej pod najwyższemi auspicja
mi Marszałka Piłsudskiego. Pan mini
ster wysoko ceni czas, ten skarb, tak u 
nas w Polsce marnotrawiony i wskutek 
tego na wywiad przedwyobrczy prze
znaczył mi dziesięć minut. Musiałem 
być zatem wstrzemięźliwy w pytaniach 
w łocie chwytać odpowiedzi. 

— Co pan minister uważa za konie
czne dla pomyślnego gospodarczego roz 
woju Polski? — zapytałem. 

— Przedewszystkiem oszczędność w 
Sprawach budżetowych, przystosowanie 
zamierzeń do środków, wreszcie przy
śpieszenia rozwoju gospodarczego drogą 
pozyskania kapitałów zagranicznych. 

Musimy sobie zdać sprawę, że Polska 
'•jest jcdnvm z na.biednicjsz.ycli krajów 
Europy, a to wskutek tego, że nasz roz-

, wój ekonomiczny był sztucznfe zahamo
wany w czasie długoletniej niewoli i że 
jako jednolity organizm gospodarczy nie 
mogliśmy wziąć udziału w olbrzymim 
wyścigu ekonomicznym narodów kuitu-
ra'nych. Zdawałoby się zatem, że \vo-

kiedy hec tego społeczeństwo polskie zdoby; 

Socjaliści domagają się ukarania winnych. 
Berlin, 1 marca. 

(Polska Agencja 1 elegruticzna) 
Na komisji głównej Reichstagu przy

jęty został dzisiaj po dłuższej dyskusji 
wniosek socjalistów, żądający ogłosze
nia całego sprawozdania komisarza osz
czędnościowego o aferze subwencyjnej 
tow. filmowego ..Phocbus". Za w ł o s 
kiem wypowiedziały się wszystkie 
stronnictwa opozycyjne, - r Z ec iwko 
wnioskowi głosowali tylko nlemiccko-
narodowi i centrum, zaś niemiecka par
tia ludowa Stres^manna powstrzymała 
się od głosowania, umożliwiając przez 

go tylko oficera, mianowicie na kpt. Loh 
rnana jest o tyle niesprawiedliwe, że we
dług posiadanych przez frakc'™ socjali
styczną materiałów kpt. Lohman tylko 
w szczegółach działał samodzielnie, na
tomiast zasadnicza akcja nrzeorowadza 
na była za zgodą i wolą urzędu mary
narki Rzeszy. Socjaliści muszą więc ża-
dać przedstawienia dokładnego sprawo
zdania i ustalenia zasadniczej odpowie
dzialności za całą sprawę. Po »rzy {ęciu 
wmosku socjalistycznego na wniosek ~o 
slaMitt?Imana z nicmieckej "art j l ludo
wej, komisja uchwaliła przerwać obra-

to zwycięstwo wniosku ooo.zyeyjnego. dy nad aferą tow. „Phocbus" aż do 
W czasie dyskusji poseł socjalistyczny chwili wykonania przez rząd uchwały 
Helnick oświadczył, że zwalanie całej komisji, t j . do chwili przedstawienia 
winy na ową aferę korupcyjną na jedne- pełnego sprawozdania. 

Nowy wniosek niemiecki 
w sprawce zagwarantowania pokojp. 

J nym krytycyzmem i domagał si^ nlco-
• barcar.ia rady Ligi atrybticjaml. korzy-

n Genewa, I marca. 
Przez cały dzień wczorajszy obrado-! 

wała komisja redakcyjna komitetu roz
jemśtwa l bezpieczeństwa ora ' podkoini 
sja. powołana do ostatecznego opraco
wania wzorowych projektów układu w SwczoIrnlT,8^2' P ^ ^ o w a n i a poje-j wniosku Niemiec, podkreślał konicc*-

wczego i bezpieczeństwa. | ność zagwarantowania skutecznej kon-

stania z których nie mogłaby ona gwa
rantować. 

Delegat Polski, oświadczając, że w 
zasadzie nie jest przeciwny intencjom 

jpicczeństwa. 
Plenum komisji rozwalało w c o r a j 

wyłonioną propozycję riterólyćką, doty
czącą środków zapobiegawczych prz"> 
clwko nieb^pi^czeństwu wojny. 

Delegat angielski poddał propozycję 
Niemiec gruntownej i surowej k iytyce. 
Następny mówca — delogat Francji — 
potraktował propozycję tą z umiarkowa 

trajj wykonania. 
Po dłuższej dvskusji postanowiono, 

że wniosek Niemiec, bez wyrażenia o 
nim opinji komisji zostanie odesłany do 
komisj. redakcyjnej z tem, że rządy b^-
dą mogły zgłaszać swe uwagi co do te
go wniosku. 

Delegat Niemiec zbijając argumenty 

się powinno no odzyskaniu niepodległo
ści na skoordynowaną pracę nad odbu
dową ekonomiczną państwa. 

Tymczasem tak się nie stało. W każ 
dym nowym ministrze skarbu 
chciano widzieć cudotwórcę, który za 
pociągnięciem różdżki czarodziejskiej 
może stworzyć w kraju atmosferę do
brobytu. 

Działalność naszych ekonomistów 
parlamentarnych ograniczała się zwykle 
do mniej lub więcej złośliwej kry tyk i 
ministrów. 

Osiągnięte w ostatnich czasach po-
myślniejsze wyniki zawdzięczamy głó
wnie temu, że rząd uzyskał swobodę w 
wykonywaniu swych zadań i powołał 
do współpracy czynniki społeczne z o-
sób fachowo przygotowanych. 

Zadanie, które stoi przed nami. jest 
wyjątkowo trudne, ale musi porywać 
perspektywą nieograniczonych wprost 
możliwości. 

; Polska jest krajem bogatym poten
cjalnie, wyposażonym bu'nłe w skarby 
naturalne, mamy robotnika dobrego I 
względnie taniego, dysponujemy wresz 
cle dostatecznym zastępem fachowo 
przygotowanej inteligencji. 

Brakuje nam fv]ko jednego czynni
ka, jakim jest kapitał- Pożyczką zacią
gnięta na jesieni ma na celu wprowadze
nie Polski na rynek finansowy „świata. 

Powód :cnie akcji kredytowej,' pro
wadzonej przez rząd, wymaga ze stro
ny społeczeństwa współpracy na tem 
polu z rządem. 

Znamienne te słowa nie cudotwórcy"* 
lecz człowieka o jasnym poglądzie na 
sprawy finansowe Polski, człowieka 
twardej pracy codziennej i już dziś — 
wielkiej zasługi, powinny głęboko ut
kwić w świadomości wszystkich myślą
cych obywateli. 

#• 
Pan Gabriel Czechowicz, minister skarbu, •»-

rodzony w r. 1876, po skończeniu wydziału pra
wnego z dyplomem I klasy na uniwersytecie 
w Petersburgu, wstąpił do państwowe] służby 
skarbowe), w clqgu której pięciokrotnie pełni? 
obowiązki prezesa Izby skarbowej. 

W państwie polsklcm minister Czechowicz 
pracuje od r. 1919, Juz to uruchamiając na obsza-
rzc ziem wschodnich nparot podatkowy, Już ło 
jako prezes Izby skaibawc] w Brześciu z podzi
wu godna sprężystością organizując skarbówoś£. 

Jako dyrektor departamentu w ministerstwie 
skarbu, poświecił sie przedewszystkiem zapro
wadzeniu sprawne] administracji skarbowej, 1 

W uznaniu zasług, położonych na tem połn 
p. Czechowic* |cst odznaczony w r. 1923 krzy
żem oficerskim „Odrodzenia Polski*4, a w 1921 
pr/yzem komandorskim. Niestrudzona praca I 
niezwykłe zdolności p. Gabriela Czechowicza 
sprawiły, że po opróżnieniu stanowiska podse
kretarza stnru w ministerstwie skarbu, sostal a» 
w lutym 1926 r. mianowany wlce-mlnlstrcm skar 
bu. po przełomie majowym ministrem skarbu w 
gabinecie prol. Bartla, a w d. 2 października 1927 
w gabinecie Marszalka Pllsutlsktcgo. 

Jako minister skarbu P. Czechowicz dokonał 
wielkiego dzieła w zakresie zrównoważenia bmf 
żrłu patlatwowego. stab llzaćli waluty, zacląsnl* 
da pożyczki zagraniczne) I ugruntowania orga
nizacji skarbowe] w Polsce. 

przedstawiciela Angljł, oświadczył jed
nak wyraźnie, że uznaje konieczność u* 
zupołnlcnia propozycji niemieckiej z za* 
sadą kontroli ze strony Ug l . 

Obecna sesfa komisji rozjemśtwa I 
bezpieczeństwa kończy się w przyszłym 
tygodniu, wobec tego propozycja nlc« 
mlccka nie będzie Już na niej rozpatry. 
wana. Termin następnej sesji komis! 
ale został jeszcze ustalony. 
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Clou sezonu! 

KSIĘŻNA LUIZA 
Romans córki królewskiej . 

lii. — — — - i i i n n w i imitji wMi 
W roli tytułowej: 

Od godz. 130 do 3-ei cana wszysthicb miejsc 1 z l - 1 5 0 

Groźne przesilenie prze
mysłowe 

na niemieckim Górnym blasku. 
Wrocław, 2 marca. 

Górnośląskie górnicze związki prze
mysłowe wypowiedziały z dniem 3J-ym 
marca h. r. wszystkie umowy z górnika 
'ni. Związki zawodowe robotników do-
yebczas nie powzięli uchwały, w jaki 
sposób zareagują na wypowiedzieuie u-

' ułów. 

Mowe państwo w Europie 
Islandia odłącza się od Danii. 

Kopenhaga, 2 marca. 
Rada stanu Islandii jednomyślnie po

stanowiła wypowiedzieć traktat unji 
personalnej, łączący Islandię z Dąnją. — 
Islańdja ma zamiar ogłosić zupełną nic* 
należność i samodzielność państwową, 
wzyjmując ustrój republikański. 

Międzynarodowe znaki 
dla ruchu kołowego. 

Genewa, Z marca. 
(Polska Agenda Telegraficzna) 

Wobec stałe wzmagającego się mię
dzynarodowego ruchu automobilowego 
oddawna już odczuwano potrzebę ujed
nostajnienia i uzgodnienia znaków i sy
gnałów, regulujących ruch samochodo
wy. 

W związku z tern komitet do spraw 
ruchu kołowego Ligi narodów w y d a ł o-
statnio broszurę, proponując wszystkim 
państwom przyjęcie jednakowych zna
ków ostrzegawczych oraz sygnałów dla 
ruchu samochodowego. 

Proponowane przez komitet przepisy 
odnoszą się do ruchu samochodowego w 
miastach i na szosach. 

Wieś zasypana 
przez lawinę. 

Moskwa, 2 marca. 
W południowych okolicach kraju Za

kaukaskiego ogromna lawina śnieżna 
zasypała osetyńską wieś t. zw. aul. Zna
czna cześć ludności zginęła. 

Spadkobiercy sułtana 
wnieśli skargę przeciw Anglji 

o odszkodowanie. 
Konstantynopol, 2 marca. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Spadkobiercy sułtana Abdul Hamida 

zgłosili dó mieszanego angielskiego i tu
reckiego sądu rozjemczego w, Konstan
tynopolu skargę przeciwko rządowi an
gielskiemu o zwrot własności Abdul l ia-
midaKW Bajrdadzie i na Cyprze. Spadko
biercy ci domagają się jednocześnie przy 
znania im części udziału eksploatacji pól 
naftowych w Mossulu. Skarga ta ma 
mało widoków powodzenia, ponieważ 
skarżący nie są uważani za obywateli 
tureckich, wobec czego skarga nie ma 
podstawy pra *vnej, ^ 

Oszustwo p. Mir l i . 
.Nabrała" męża na 10 wiosenek. 

Z Warszawy donoszą: 
Przed czterema laty p. Boruch Sza-

jewicz, zamieszkały w Słodowcu pod 
Warszawą, poślubił pannę Mirlę Rożen 
berźankę, liczącą jakoby tylko 21 wio
sen. 

W ubiegłą niedzie'ę przeglądając sta 
re rupiecie, znalazł akt urodzenia swej 
żony, pochodzący z czerwca 1893 roku 

Zaciekawiony p Boruch zaczął obli 
czać na palcach i ostat cznie doszedł do 
wniosku, że żoneczka oszukała go o ok
rągłe lat 10! Rozgoryczony, pobiegł da 
krewniaków,.pokazał im dokument, po
czem wezwał panią Mlrlę na sąd rabl-
riacki. 

Dwa wrogie obozy spotkały się wczo 
r^j w lokalu rabinatu przy ulicy Grzy
bowskiej. 

— O co tobie chodzi? — zagadną! 

przewodniczący, zwracając eię do p. 
Szajewicza. 

— Ja chcę rozwodu, a poza tern, że
by mi ona wypłaciła ?3 tysiące złotych 
odszkodowania. 

— Dlaczego aż tyle? 
— Bo tyle się należy za cztery lata. 

Po sześć złotych za dnie powszednie i 
po cbuesięć złotych za sobfcty. 

— Jaki to jest złodz ej 1 — krzyknę
ła pani Mirla. — Rozwodu mu nie dam i 
on musi mi zapłacić odszkodowanie za 
to. że według metryki um.ę o dziesięć 
lat wcześniej! 

Na tle dyskusji, jaka się wywiązała 
podczas skomplikowanych obliczeń, 
krewniacy obu stron wszczęli bójkę. To 
trzaskano szyby, połamano krzesła, a 
świętą księgę „Szulchan - Arach" spla
miono atramentem. 

Zajście zlikwidowała policja. 

Obniżenie opłaty telefo
nicznej 

za rozmowy New-Jork Londyn. 
Londyn, 2 marca.a 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Generalna dyrekcja poczt zawiada

mia, że od niedzieli dnia czwartego b. m. 
opłata za rozmowę radiotelefoniczną 
między Anglią europejską a Kanadą i 
Stanami Zjednoczonymi zniżona zostaje 
z 15 funtów za rozmowę trzy ininutową 
do funtów dziesięciu. 

Katastrofa lotnicza 
w Rydze. 

Szef lotnictwa ciężko ranny. 
Ryga, 2 marca. 

(Agencja Telegraficzna „Express") 
W dniu wczorajszem podczas lotów 

szkolnych w wojskowej szkole pilotów 
wydarzyła się katastrofa powietrzna. A 
mianowicie samolot wpadł w korkociąg 
i runął na ziemię. Został c j ż k o ranny 
znakomity lotnik łotewski Judansa oraz 
pilot obserwator. 

Pola diamentowe 
zostały odkryte nad rzeką Orange 

Londyn, 2 marca. 
(Agencja Wschodnia) 

Z Kapsztadu donoszą o nazwyczaj-
nem' bogactwie pól diamentowych nowo 
odkrytych nad rzeką Orange. Ustalono 
że w setnej części pól, która należy do 
rządu, uzyskano w ciągu niewielu tygv)-
dni 6 i pół' miliona zł. za wydobyte ka
mienie. 

B. komisarz oświaty 
skazany przez sąd sowiecki na 

JO lat więzienia. 
Ryga. 2 marca. 

(Agencja Telegraficzna „Express") 
Donoszą z Moskwy, że sad okręgowy 

w I.eirngradzie skazał iia 10 -at węz ie -
nia byłego komisarza oświaty w Karclji 
(niedaleko granicy finlandzkiej), który 
był wybitnym działaczem komunistycz
nym i korzystał ze swego stanów ską a-
by brać łapówki i robić naduż.y^-ia. 

Czeski m<nister 
przeciw waloryzacji. 

Praga, 2 marca. 
W komisji parlamentarnej Jo spraw 

zagrań.cznych oświadczył w zastęp
stwie Benesza wicemin ster Krosta, że 
waloryzacja ceł w Polsce podważa pod
stawy traktatu handlowego . zawartego 
pomiędzy Czechosłowacją I Iolską. Ho 
Warszawy ma udać sie specjalna dele
gacja czeska z żądaniem na:vclimiasto-
wej rewizji traktatu polsko-czecho-slo-
wack.cgo. 

Pałac Ligi narodów 
będzie zbudowany za 3 lata. 

Genewa, 2 marca. 
Architekci Ligi narodów ukończyli 

już projekt budowy nowego pałacu Ligi, 
którą to pracę im powierzono wskutek 
wyniku konkursu. — Budowa rozpocz
nie się natychmiast i potrwa 3 lata, tak, 
że posiedzenie Ligi narodów w nowym 
pałacu będzie mogło nastąpić już w ro
ku 1931. 

Powróciłem z Paryża z najnowszymi modelami 
palt i kóstj-umów damskich na sezon wiosenny. 
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Groźba walny cgImi 
pomiędzy Bstonją i JSlićrhcanni.' 

Tallin. 2 marca. 
. (Agencja Wschodnia) 

Parlament estoński uchwalił na wczo* 
rajszym posiedzeniu w p erwśżętii czy 
taniu ustawę, przewidującą, do Czasu za 
prowadzenia nowej taryfy celnej.; pod
wyżka stawek celnych o 50 proc. dia 
wszystkich państw, które nie zawarł^ ; i 
Estonją traktatów handlowych. Zarzą
dzenie to odnosi się w p.erwszvm rzę
dzie do Niem ec i stwarza groźbę woj
ny celnej. Uchwała parlamentu estpń -

skiego wywołała w poselstwie" niefmec*-; 
kicm tern większą konsternację., iż poseł 
estoński w Berlinie, który w ,zwlązktj 
z niedawnym incydentem estońsko-n;e-
mieckim wyjechał z Berlina, obecnie pch 
wrócił na placówkę berlińska Incydeń; 
w niemieck ch kołach politycznych uw^i 
żano za zlikwidowany. . 

Robotnicy budowlani 
na Śląsku 

otrzymali podwyżkę. 
Katowice, 2 iriarca..^ 

(Agencja wschodnia) 
W związku z żądaniem 30-proc. pod

wyżki płac, wysuniętem przez zwiążk 
zawodowe robotników budowlanych m 
Śląsku, komisja arbitrażowa dokonała 'yi 
dniu wczorajszym podziału 'robotników 
budowlanych, fachowych na dwie kate
gorie, z których pierwszej przyznano 
stawkę w wysokości 145 groszy za go
dzinę, drugiej na 137 gr. na godzinę. In
nym kategoriom robotników podwyż
szono płacę przeciętnie o 5 procent. 

Chiny godząsięZflnełą. 
Hong - Kong, 2 marca. 

(Polska Agencja Telegraficzna) »'.••' 
Zm'ana, która zaszła ostatnio w sto

sunkach Wielkiej Brytartii z Kantonem, 
zaznaczyła się przez przybycie db Hong-
Kongu szefa rządu kantońskiego gene
rała Li-Kai Sum, który będzie gościem 
gubernatora sir' Cecila Clemehti. Gen. 
L'-KaiSum przybył dziś rano w otocze
niu świty, witany uroczyście orzez gu
bernatora i wartę honorowa. Wizyta je
go, która potrwa kilka. dni. uważana jest 
za ważny krok naprzód w dziele ponow
nego nawiązania przyjaznych stosunków 
pomiędzy Anglją a rząjem kantouskini 

Znów awantury 
w parlamencie bułgarskim. 

Belgrad. 2 marca; 
Na dzisiejszem posiedzeniu skupezy 

ny doszło do nowych awantur. Poseł 
serbskiej partii dr. Bohanowicz wyrwał 
z rąk sprawozdawcy papiery z refera
tem o budżecie ministerstwa sprawicdlł 
wości. Doszło do wielkiej wrzawy. Prze 
wodnlczacy skrpczyny zawiesił posie
dzenie. Tylko dzięki interwencji kilku 
posłów nic doszło do bójki. 

— „Ncw-York Herald" donosi, iż rzno* an
gielski zaprotestował przeciwko umieszczaniu-W 
wierzacli pancerników amerykańskich dział wo
jennych, których nośność przekracza granice u-
stąloac przez waszyugtoński traktat morsJtU ̂ \ 
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Dziś: Kuncgundy Ces. 
Jutro: Kazimierza Kr. W. 

WwJiód słońca o fi. 6.19 
Zachód słońca o g. 5.16 
w>chód k*. o fi. 1.30 
Zachód ka. o tf 5.32 
Długość dnia; 10.51 
Preybyło dola; 3.16 

Im ien iny M a r s z a l k a 
obchodzić będzie uroczyście ca/a 

Polska. 
W -dniu 19 marca Polska obchodzić 

będzie po raz dzies.ąty mieninv Mar
szalka Piłsudskiego, prezesa rady mini
strów i ministra spraw wojskowych. 

Cały szereg organizacji jak P. O. W. , 
stow. urzędników państwowych, , Ro-
dzna Wojskowa", związek legjonfstów, 
zw. podoficerów rezerwy i Inne zaini
cjowały wyłonienie specjalnego komite
tu, który zajmie sic przygotowaniami do 
obchodu rocznicy Marszalka. 

W skład komitetu, poza wynrenione-
w| organizacjami, wejdą przedstawiciele 
władzy cyw Inej. wojskowej, duchowień 
stwa, samorządu oraz Instytucj spolecz 
uych i kulturalnych naszego miasta. 

Ukaże się odezwa komitetu do oby
w a t e l , poza tem urządzona zostanie aka
demia z udziałem sił artystycznych, na
stępnie odbęd/.ie się deflada wojskowa, 
a w przeddzeó imienincaprztyk orkiestr 
woiskowych-

Pierwsze posiedzeń e kofitetu obcho 

Dezerterzy życia. 
Rezygnując z walki, szukają ratunku i ukojenia 

w samobójstwie. 
Niema prawie dnia, w którym kroni

ka łódzka nie zanotowałaby kilka wy
padków... Przyzwyczailiśmy się niemal: 
samobójstwa nie robią na nas nawet nie 
zbyt wstrząsającego wrażenia... 

Wydarzają się przecież we wszyst
kich sferach... Nietylko robotnica fabry
czna łyknęła spora porcję jodyny, bo do 
znała zawodu miłosnego, lub tam młody 
pracownik handlowy powiedział sobie: 
Dosyć tego — i pociągnął za cyngiel... 
Nic dsiwimy się nawet, gdy dojrzali, w 
sile wieku będący mężczyźni, ludzie sto 
jacy w życiu na określonych stanowis
kach, obarczeni rodziną — przecinają na 
trzeźwo nić żywota swego... 

Błysk rewolweru — huk strzału — 
i jedno istnienie ludzkie przepada, znika 
za bramą wieczności, zostawijąc po so-
soble tylko plamę krwi i mniej lub wię
cej sensacyjny tytuł w prasie.. 

Jak Wersal—to Wersa 

Przychoza powojenna? Pewnie... 
Bo cóż za przyczyna tego osobliwego 
szafowania własnem życiem, z jaką po
ważny człowiek współczesny, człowiek 
trzeźwy, rzuca się na oślep w otchłań 
niebytu? Dlaczego w epoc^. nrzedwo 
jennej samobójstwo należało do spora
dycznych wypadków, zdarzało się — w 
każdym razie — o wiele rzadziej niż o-
becnie? 

Niech więc będzie: psychoza powo
jenna... Ale — czy określenie to nie jest 
tylko ogó !nikow'em określeniem? Czem 
jest właściwie ta powojenne psychoza? 
W czem wyraża się ona? Czyżby w 

, tem. że ludzie ...nauczyli się zabijać r 
du im.en.n Marszałka Piłsudskiego od- Zabijać - siebie...? 
będzie się dn. 5 marca. (b). __—_ * * 

Chyba nie to stanowi Jej Istotę. Po-

w* Kranówie odbyło się przed kilu • 
dniami liczne zebranie ortodoksów. D 
rebranych m. in. prócz mówców żydów 

Iskich, przemawiali' również pp.: proł. 
Krzyżanowski, prof. Dybowski, prezy-

. dent Rolle i wiceprez. Ostrowski. Jak 
winąć zdefiniować i dojść w konkluzji d o m J s i C m s . . d y £ k u s j a t o c z y l a s i ę c z ( ł . 
do różnych filozoficznych wniosków na ś c i o w 0 w j ę z y k u . . francuskim... 
temat głębi życia przedwojennego, pustrl Czyżby ortodoksi krakowscy lepie 
ki życia współczesnego11. d . . t d. r o z „ m i c l i po francusku, niż po polsku? 

Pozostawmy jednak te wnioski zawo- 0 U e n a n w i a d o m o , właśnie żydzi gaLv 
dowym filozofom i socjologom, sami z a s j c y i s c y doskonale władają poprawną po' 
pozostańmy na gruncie realnego zycla. '^ćzyzną. 

W tym samym numerze „Czasu" zna i 
dujemy przekład artykułu z „Revue dc;-
deux mondes" o ostatnich dniach poby-

itu b. rodźmy/carskiej w Carskiera Siole. 
Na tym realnym gruncie, nasunie s l ę ' p a r ę carską tytułuje dziennik pompatv-

nam z pewnością przedewszystkiem to 
jedno spostrzeżenie: przyczyną lwiej 

I z tego punktu widzenia czem właści 
wie jest ta psychoza powojenna, która 
tak masowo wciska ludziom broń samo
bó jcą do ręki, 

Poczta o d p o w i a d a 
za zaainione orzesvłki zleceniowe. 

Z Warszawy donoszą: 
ć e k a w y wyrok wydany został w 

tych dniach w sprawie zaginionych prze 
syłek zleceniowych: 

Bank Handlowy w Warszawie wystą
p i ! przeciwko skarbowi państwa z po
wództwem z zł. 160 tytułem odszkodo
wania za zagnoną przesyłkę poleconą 
zlecn ową. zaw<erającą weksel właśnie 
fta tę sumę. 

Przedstawiciel prokuratorj! gcncral-
aej zameldował ekscepcje n edopuszczal 
r.ośd drogi sądowej, powołując s.ę na 
Dar. 8 p. 3 rózp. m n poczt i telcgr. • 

Sąd oddali powyżs-ą eksceocję, ja
ko, niesłuszną, bowiem w Cytowanym 
przepis e nic jest wyłączone dochodze
nie podobnych pretensii w drodze sado
wej oraz zasądzi powództwo w całości 
orzekając, że poczta jest odpowiedzialną 
za pełną zawartość przesyłek poleco
nych zleceniowych. 

W lut* m s tan ia ło 
o 2.55 proc. 

W dnia wczorajszym odWIo się w u-
fttęd-e w o j e w ó ^ ^ m t pod nrzewodne-
łwem dr. Skalskiego poseizenie lokal
ne* komisji do badan a zman kosztów n-
trz.v:riania. Ustalono, żo w mies'ącu lu
tym koszta.urrzvmap'a w Lodzi ohn ży
ły s e o 2 55 proc. Zn żka ta spowodowa
na zosiala potan euiem mVsn szmalcu 
A-yrob^w m a s n r ^ c h ' maste. tfoszi 
dzienny uti/.vman :3 rr>rWnv rohotn czej 
składającej sie z 4 osób wynosi obecnie 
7 zł 15 gr. 

jęcie to moźnaby należycie pogłębić, roz 

części samobójstw są zwyczajne proza 
iczne niepowodzenia życiowe, twarda, 
uparta walka o byt, o kawałek chleba, 
który zdobyć jest obecnie tak szalenie, 
tak niesłychanie trudno... 

Wąt ła łódka istnienia pojedynczego 
człowieka niełatwo może w naszych po
wojennych warunkach zawinąć do ja
kiejś przystani. Od lat już rozpętała się 
burza walki o byt. — Życie w naszycn 
czasach jest niesłychanie trudne i dlate
go to ten i ów tak łatwo rezygnują z 
niego... 

Staliśmy się pesymistami... Nie umie
my patrzeć w słoneczne zwierciadło ży 
cia, obce stały się nam wielkie jego war
tości: idea pracy, idea dążenia do kon
kretnych stałych zdohyczy... 

Wszystko to jest prawdą, jak praw
dą jest również, że doprowadziła nas do 
tego twarda zacięta walka o powszedni 
kawałek chleba... 

I tym to przyczynom przypisać na
leży, że tak wielu wśród nas nie waha 
się... wypić „bruderschaft" ze śmiercią.-

Oto — psychoza powojenna. A ra
czej: nędza powojenna... 

Remus, 

cznie „Najjaśniejsi Państwo" i to konie
cznie dufemi merami... Sympatje ko n " 
serwy dla idei . monarchistycznych .są 
wprawdzie dobrze znane, ale kiedy idzie 
o Mikołaja I I i carycę, ery Wersal nie 
je»t czasem posunięty zbyt daleko?... 

Pożyczka zagraniczna dla Warszawy. 
72 i pół milj. zł, wpłynie do kas miejskich 

Z Warszawy donoszą: 
Uchwalona przez magistrat I zaak

ceptowana przez komisję finansowó-
budżetową. rady miejskiej pożyczka za
graniczna dla Warszawy, opiewa nomi
nalnie na 

10 miljonów dolarów. 
Kurs emisyjny, po którym banki ame

rykańsko sprzedawać będą swym kli-
jentom obligacje warszawskie, określo
no na 

89 za 100. 
Po odliczeniu kosztów emisji i sprze

daży miasto otrzyma faktycznie po 
82.5 za 100. 

W ten sposób do kasy miejskiej wpłynie 
na czysto 8.250 000 dolarów, czyli 

72.682.000 złotych. 
Nom nalne oprocentowanie pożyczki 

wynos 7 od sta roczn e faktycznie jed-

Rocznie zatem z tytułu procentu 1 a-
mortyzacji tej pożyczki miasto będzie 
płaciło 7.200.000 złotych. 

M asto zastrzegło sobie wcześniejszy 
wykup obligacji po kursie w pierwszych 
latach 105 do 102 za 100. 

Drugim warunkiem pożyczki jest jej 
zabezpieczenie. Gwarantem stolicy bę
dzie rząd, który, w razie 'potrzeby, be* 
dzie zatrzymywał do dyspozycj wie
rzycieli miejską część podatku dochodo
wego i majątkowego. 

Część pożyczonej sumy banki podej
mują się wpłacić miastu natychmiast po 
zatwierdzeniu pożyczki przez radę m'cj-
ską 1 władze nadzorczą, t. z. 

jeszcze w tym miesiącu 
tak, aby wykonanie tegorocznego bud
żetu inwestycyjnego mogło się rozpo
cząć z dniem 1 kw.ctnia. . 

Reszta sum ma być wpłacona po u-
nąk dosięgnie ono S i.pół. a razem z a-.kończonej sprzedaży obligacji na rynku 
mortyzacją około 10 proc. i amerykańskim. 

Na 1-go l e k a r z a 
przypada w wojew. łódzkiem 

3732 ludzi. ' 
Według obliczeń Departamentu Słui 

by Zdrowia przy Ministerstwie Spraw 
wewnętrznych przypada na 1 lekarza 
ludności w poszczególnych województ
wach Polski jak następuje: 

W m. stoł. Warszawie 500, w woje
wództwie lwowskiem — 2192, w woje
wództwie krakowskiem — 2296, w wo 
jewództwje wileńskięm — 2578, w wo
jewództwie śląskiem — 3099, w woje
wództwie łódzkiem 3182, w woje wódz 
twie poznańskiem —! 3313, w woje 
wódatwie białostockim — 4213, w wo
jewództwie stanisławowskim — 4306, w 
województwie pomorskiem — 4873, w 
województwie poleskiem — 5235, w wo 
jewództwie lubelskiem — 5340, w wo
jewództwie warszawskiem — 5545, v 
województwie kieleckiem — 5776, w wo 
jewództwie tarnopolskim — 5952, w wu 
jewództwie wołyńskiem — 6718, w wo 
jewództwie nowogródzkiem 6903, 

W ten sposób najlepiej sytuacja u 
tej dziedzinie przedstawia się w Wacszłi 
wie, gdzie na 1 lekarza przypada 500 b-
sób; nalgorzej zaś w województwie no-
wogrództkiem, gdzie na 1 lekarza przy
pada aż 6903 osób. 

P o d a t e k o d k ino* 
t e a t r ó w 

będzie obniżony. 
Z Warszawy donoszą; 
Min. spraw' wewnętrznych °opr?cpw<< 

lo projekt przepisów regulacyjnych po
bór podaijku ód'publicznych zabawj roz 
rywąk i wićfowisk na obszarze cułego 
państwa, zasadniczo -zmieniający dotych 
czasowy pobór tęgo podatkui 1 

Ministerstwo projektuje jednocześnie 
z cenzurowaniem filmów zalicza nic ich 
do pewnych kategorji, do których przy
wiązana będzie agory określona skata 
podatkowa. Wymiar podatku i określe
nie stopy .podatkowej mą być uniezaleź 
nione od zarządów poszczególnych z w i.: 
zków komunalnych. 

Istnieje wobec'tego uzasadniona ob» 
wa, że wpływy kasowe miast z tego zró 
dla znacząie zmaleją. 

Dz BSIĘĆ tysięcy Chaplinów. 
N esłvchanv etekt w arcvf Im e „Cvrk a , 

O k r ó t k i e spódniczk i 
walczą urzędniczki niemieckie. 
Falę oburzenia pom edzy pracownicz-

kam poczty. teWrafu i telefnhńu wy-
ołsło zarząd/enic n'em :eck ego mm -

stra poczty nakazułące wszystkim nra-
cownezkom w tvm resorcie nos^eirr1 

spódn c e k "sipsraiacych nrzynajmniei 20 
centymetrów poza 'olano. 

Zwązek zawodowy pracowniczek 
wystapł z »>nergcznvtn nroteste n nrze-
c : wko temi drakoń«V ;p»~i." nakazowi, 
wyiaśn aiąc min;strowi Schactzelowi 
że pojęcia legu o ^amsk > toalecie są 

.przestarzałe n ewvkona'ne 
W proteście z !ron'a zwązek o p s u ^ j 

ranną kontrolę w urzędach p o c t o w c h 
Jokoriywaun "odz.ennie przez poważne 
go Staatsrata. 

kwietny feljetonistn „Beri ner Ta-
geblatu" w korespondencji z Nowego 
Jorku ip sute wrażenia swe i premjery 
arcydi eła chaplnowsk ego p t. ..Cyrk*, 
N'ezlic/one tłumy oczek wałv w Brod-
way przvbvca Charlie który les; ulu-
beńcem yankesów. a jego humor, prze
tkany zlekka nicią melancholii ogniskuje 
w sobie wszystk e najsubtehi.ejsze od
ruchy dus/y iudzk ei. 

Natychmiast nabędę 

PIH B 

Charl.e Chaplin nie przyjechał. Ale 
tłumy szczęśł'wcńw, które zdołały .)trzy 
mać miejsca na premjerę rychło ogro
mu ały o przykrym zawo.zie. Taka bo
wiem mnogpść wrażeń, dotąd przez kino 
nie opanowanych była w tym filmie, że 
w d z o w e przeżywali akcję „Cyrku" od 
najniższego gatunku, groteski do naj
wyższych perspektyw filozoficznych. 

Piorunującym, dotąd niewidzianym 
efektem było ukazane się nagłe Chapli
na w garderób e lustrzanej. 

Nagie tysiąc Charlinów. stanęło w o* 
czach w dzńw tysiąc Charlnów. mlycl i 

•ipów, wagabundów o złotem sercu, 
w'susów i cyganów, o smętnej twarzy, 
łotrowskj rozchichotanych oczach i filo
zoficznym pogądzie na św at i ludzi. 

O znakom'tym. epokowym tym if limie, 

My nie Namawiamy — 
mv Przekonywujemy! 

Naszą dewizą jest—dostarczać stale i", 
co najlepsze.'Pasta do zębów O d o l 
• ' j rabianą jest z drobnoz arnistej sub
stancji przy zastosowaniu najlepszych 
dodatków. Dlatego też pasta do zębów 
O d o l bezwarunkowo nie narusza c-
malji. Pasta do 2ębów O d o l jednoczj 
w sobie dwie zalety: Czyści idculn o 
zęby i jest absolutnie nicsźkodiiw.. 
P a s t a d p z ^ b ó w O d o l j c s . i 

| n . l e z r ó w na n a w swem działaniu 

od 15 — 20.000 m 3 w Łodzi. Oferty pi-
semne z pod?ivcm ceny t waru-.KÓw 
p łTnośc ' pod adr : W a r ^ n y a . tii. .Złota który udało się pozyskać dyrekcji jedne-

jNr 32 m. 45 dla „Z. S". Pośrcjińciwo gi. z knotealrów tutejszych napiszemy 
i wykluczone 'obszernie—jutro. 
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B. aP« 
EWA Z P E R E T Z Ó W 

J Ó Z E F O W A K O N 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi z domu przedpogrzebowego w niedzielę dnia 4 marca r. b. o godz. 

12 w południe, o czem zawiadamiają krewnych, przyjaciół i znajomych, pogrążeni w głąbok m smutku 

ITprasta stę o nie składanie fcondateneiL 
MĄZ, SIOSTRA i RODZINA. 

Naszemu Koledze Panu Józefowi Konowi z powodu zgonu żony 

b . p . E W Y K O 
składamy wyrazy serdecznego współczucia 

Z a r z ą d i P r e z y d i u m K r a i o w e q o Z w i ą z k u P r z e m y s ł u W ł ó k i e n n i c z e g o 
E. Babiacki, M. L Brodacz. D. Fuk». M. Karewicz, L Haulc. Z. JurakowsW. W. Kaffankc. J, Kamiński, S. Klotz. M. Kon, S. Landsberg. J, Librach. L. Mordyaner 

Koleżance naszej Luci z 
powodu zgonu Ojca Jej 

b. p. . 

wyrażają szczere współczucie 

Wychowawczym i Hi. VI. 
Oiiiiii. ii lion iiiiniitaiei-

O W E J 

•SObOlEWiklEI 

Wiceprezesowi Krajowego Związku Przemyślu Włókien
niczego panu Józefowi Konowi z powodu zgonu żony 

E W Y K O N O W E J 
składają wyrazy serdecznego współczucia 

Dyrehcja I Pracownicy Biura Związku 

PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 
12.00 — Sygnał czasu, hejnał z Wieży Ma

riackiej, komunikat lotniczo - meteoiologiczny, 
koncert z płyt gramofonowych oraz nadprogram 
15.00—15.20 — Komunikaty: meteorologiczny i 
gospodarczy, oraz nadprogram. 16.25—16.35 — 
Nadprogram i komunikaty. 1635—17.00 — „Ra-
djokronika" wygi. dr. Marjan Stępowskl 17.00— 
17.40 — Transmisja. Nabożeństwa z Ostrej Bra
my w Wilnie. 17.45—18J55 — Program dla dzie
ci. Transmisja z Krakowa. 19.15-719.35 — Roz
maitości — wypowie p. Ludwik Luwiiiskl. 19.35 
—20.00 Odczyt z cyklu „Portrety literackie'* p. 
t. „Tadeusz Żeleński (Boy) — wygi. redaktor 
Zdzisław Dębicki. 20.00—20-30 — Odczyt orga
nizowany przez Prezydium Rady Ministrów. 
Przemówienie p. Ministra Kwiatkowskiego. 20.30 
Koncert wieczorny. R. Leoncavallo: „Królowa 
Róż", operetka w 3-cb aktach. Wykonawcy: 
Orkiestra P. R. pod dyr. Wacława Eisztyka. 
Zofia Dobrowolska — Pawłowska. Michalina 
Makowiecka, Aleksander Wasiel I inni W przer
wie biuletyn „Messager Polonais" w Języku 
francuskim. 22.00—22.05 — Sygnał czasu 1 ko
munikat lotniczo - meteorologiczny. 23.05— 
22.30 — Komunikaty: policyjny, sportowy oraz 
nadprogram. 22.30—23.30 — Transmisja mu
zyki tanecznej. 

..KRÓLOWA RÓZ" PRZED MIKROFONEM. 
W dniu dzisiejszym t. 1. dnia 3 marca o go-

dżinie 2030 zostanie nadana melodyjna 3 ak
towa operetka R. Lconcavallo — „Królowa 
Róż". W wykonaniu tego miłego słuchowiska 
udział wełrale orkiestra pod dyrekcja Wacława 
Siszyka. Jako soliści wystąpią: p. Zofja Do
browolska • Pawłowska, Michalina Makowiec 
ka ortz n. Al. Waslel. 

PROGRAM STACJI ZAGRANICZNYCH. 
13.05—14.30 — Koncert popołudniowy. 14.30 

Porady domowe. 15.40—16.00 — Radiotechnika 
16.00—1830 -r- Transm. z Grosses Schauspiel-
haus w Berlinie. 19.15—19.45 — ((Dueseldorf). 
Audycja dla robotnika. Socjologia w literaturze 

WIEDEŃ 5 Kw. 5173 m. 
11.00— Poranek muzyczny. 16.15 — Koucert 

popołudniowy. 18.00 — Akademia muzyczna 
19.00 — Odczyt krajoznawczy. 20.00 — „John 
(iabriel Borkman" sztuka w 4 aktach Ibsen i 
Następnie transm. muzyki tanecznej z Griliroomu 
hotelu Bristol. 

KOKNIGSWURSTERHAUSEN 13 Kw. 
1130—12.50 — Produkcja artystyczna dla 

szkół. 14.00—15.00 — Program dla dzieci. 15.00 
—15.30 — Technika mowy. 1535—15.40 — Blul. 
meteor. 16.00—16.30 — Z centralnego Instytutu 
nauki I wychowania. 16.30—17.00 — Spółodpo-
wlcdzlalność urzędników przy zwalczaniu tu-
berkulozy. 17.00—18.00 — Transm koncertu z 
Hamburga. 18.00—18.30 — Gra amatorów a 
scena robotnicza. 18.30-1835 — Lekcja fran
cuskiego dla zaawansowanych. 18.55—19.20 — 
Druga elęść Fausta. 1930—19.4$. Jan Sebastjan 
Dach. 20.10—24.no — Tjansra. z Berlin*. 

Z powodu zgonu 
B. P . 

HELENY PIKIELNEJ 
wyrażamy p. Tobiaszowi P i k i e l n e m u oraz rodzinie głę
bokie współczucie 

Z A R Z Ą D Y s 
T - w e I n t e r n a t d l a D z i e c i Ż y d o w s k i c h I F e r m a w H e l e n ó w b a 
I I n t e r n a t d l a D z i e w c z ą t „ o m o c " 

Wszystkim którzy oddali ostatnią 
przysługę B. P. 

jaK. Wędrowski 
a szczególnił Braciom Kaufmana wy
raża z głębi zbolałego serca najserdecz
niejsze podziękowanie 

Żona, syn i rodzina. 

W niedzielę, dnia 4 marca r. b. o godzinie 12-ej w pot odbędzie się w lokalu 
Towarzystwa Niesienia Pomocy Głuchoniemym .Ezras ilmira" ul. Zielona 23 żałobne na
bożeństwo za spokój duszy 

b. p. -Jakuba J i ingstera 
b. wiceprezesa towarzystwa, na które zaprasza rodzinę, krewnych i przyjaciół zmarłego 

łanim Iow. wm P n i j G i u U w i 

Kolporter fałszywych pieniędzy 
został skazany na 5 miesęcy więzienia. 

Najdogodniejszym terenem działania 
dla kolportera fałszywych pieniędzy 
jest wieś a w szczególności jarmarki 
gdzie wieśniacy nie wykazują tej, co 
mieszkańcy miast, biegłości w rozpoz
nawaniu banknotów podrobionych. 

W ostatnich czasach policja w okoli
cach Łodzi zlikwidowała cały szereg 
band fałszerzy i kolporterów ialsyfika-
tó wpieniężnych. 

Wszyscy on: znaleźli sie na ławie o-
skarżonych sądu okręgowego w Łodzi i 
skazani zostali na karę. wiezienia. 

W dniu wczorajszym przed sadem o-
kręgowym w Łodzi stanal znowu kol
porter fałszywych banknotów, niejaki 
43-lctni Szmul Fajertag. 

Akt oskarżenia zarzuca mu, że na jar
marku w Szczercowie jakiemuś w eś-
niakowi wręczył 80 zł. fałszywymi bank 
notami 5-zlotowemi, wzamian za parę 
kupionych źrebiąt. 

I Pośpiech z jakim Fajertag zgodził s ę 
'na podaną cenę oraz uderzająca świe
żość 5-złotówek nasunęły wieśnakowi 
podejrzenie, że wręczone mu pieniądze 
są fałszywe. Zwróci) się przeto do peł
niącego służbę na jarmarku posterunko
wego z zapytaniem, czy podcir^cuia je&o 

są słuszne. 
Posterunkowy obejrzawszy bankno

ty stwierdził z całą stanowczością, iż 
S 1 bne fałszywe \ natychmiast wraz z 
poszkodowanym udał się na poszukiwa
nia kolportera falsyf katów. Jakoż uda
ło im sie go znaleźć, gdyż prowadząc 
źrebięta n e mógł zbyt pośpiesznie ucho
dzić z niebezpiecznego terenu. Został za
trzymany i odprowadzony do posterun
ku policji, gdzie poddano go osobistej re
wizji, podczas której znalez ono orzy nim 
jeszcze jeden fałszywy banknot 5-złoto-
wy. 

Zatrzymanym okazał sie Szmul Fa-
jertag. Tłumaczy! się on. iż banknoty, 
które wręczył wieśniakowi jako zapłatę 
za kupione źrebięta sam otrzymał tegoż 
dnia na jarmarku od nieznanego mil osób 
nika, któremu sprzedał kon a. 

Na przewodzie sądowym również nie 
przyznał się do winy zeznania świad
ków jednakże w zupełności ją udowod
niły. Prokurator w przemówieniu swem 
wskazywał na to, że Fajertag był w ro
ku '924 karany za paserstwo. 

Po naradzie sąd ogłoś l wyrok, mocą 
którego 43-leinl Szmul Fajertag został 
skazany ; u 5 miesięcy więzienia, (pju 

TEATR MIEJSKL A 

Dziś w sobotę dwa przedstawienia: o godz. 
4 po południu niestarzejąca się komedja Zapol-
skicj „Moralność pani Dulskiej" z p. Dunajewski 
w roli tytułowej (ceny popularne). 

Jutro, w niedzielę, o godz. 4 po południu po 
cenach popularnych cieszące się rekordowem po 
wodzeniem „Kredowe koło" po raz 46-ty. 

„SPISEK CAROWEJ". 
Dziś, w sobotę, jutro, w niedzielę I oodziem

nie sztuka Szczcgolewa i Tołstoja ..Spisek caro* 
w -̂J", odtwarzająca upadek dynastii Romano
wów. 

WYSTĘPY ALEKSANDRA MOISSIEGO. 
Zapowiedziane przez dyrekcję teatru Miej* 

skiego występy światowej sławy tragika Alek-
sandra Moisslego stały się przedmiotem ogólne* 
go zainteresowania. 

Fenomenalny ten artysta po tryumfach ostat
nich w Paryżu I New-Yorkn przybywa do Łodsł 
gdzie w otoczeniu naszego zespołu wystąpi w 
„Henryku IV" L. Pirandella 1 w »Źywyia tro
pie" Tołstoja. 

Próby z obu tych sztuk są w petnym blcgm, 
pod wodzą reżysera Konstantego Tatarkiewi
cza. 

TEATR KAMERALNY. 
Dziś, w sobotę, ostatni występ Mieczysławy 

Ćwiklińskiej w arcywesołej komcdji „Mecenas 
Bolbec". 

Jutro, w niedzielę, dwa przedstawienia: o 
godzinie 5 po południu „Śnieg" Przybyszewskie
go, wieczorem „Moralność pani Dulsklej". 
„SZOPKA POLITYCZNA" w TEATRZE KAME

RALNYM. 
WvzoTaJ w sali teatru Kameralnego odbyła 

się premjcra „Szopki politycznej", w której głó
wne' role kreowali znakomici politycy I ministro
wie jak Wincenty Pytos, Sląbojskłodkowski, Tra. 
bapolskl, Funfanty I inni. 

Clętn satyra dokładnie Ilustrująca słabostki 
naszych przeszłych I aktualnych znakomitości, 
doskonałe: karykatury znanych powszechnie na 
gruncie Warszawy l Łodzi osób, słały się powo
dem długiego powodzenia szopki. 

Dziś, w sobotę, 2 przedstawienia szopki, o go
dzinie 6-ej I 7-eJ po poł. 

Bilety wcześniej w kasie zamawlań, od 5-eJ 
w kasie teatru Karncralnogo. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś 5 Jutro o godz. 4.20 8.20 wieczorem, 

ostatnio przedstawienie efektownego melodra
matu p. t. „Wlarrusy sztandarów Francji". 
' W. poniedziałek komedja Fijałkowskiego „P.m 

poseł" (ceny najniższe). 
TEATR SCHEIBLERA I GROHMANA. 

Jutro, w niedziele, dnia 4 marca o godz. 5 po 
południu artyści teatru Miejskiego odegrają w 

! sali „Ogniska" pracowników zakładów zjednocz. 
SchelbleT.i I Grohmana (Przędzalnlana 68) — 
znakomitą, ciesząca tlę wlelklcm powodzeniem 
tragl - farsę w 3 aktach O. Zapolskiej p. t. „Mo-

, ralność pani Dulsklej". Sztukę odegrają czoło
we sity teatru Miejskiego: pp. Dunnjcwska, Ja-

I kublńslca, Jarkowska, Korzelska, Nledzlalkow-
ska, Zlombliiska, Puclmlewska. Kr.otke J Znicz, 

j Reż. Konstantego Tatarkiewicza. 
Bilety w cenie od 50 groszy do 3 zł. do na-

i bycia w V oddz. straży ogniowej. 

http://24.no
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obywatel winien wiedzieć, lak się odbywała wybory. 

Zabierz ze sobą legitymację oraz „numerek" i spiesz do lokalu komisji. 
Jutro Już odbędą sie wybory do sej

mu. N 7e od rzeczy więc będzie zapoznać 
się z samą techniką glosowania. 

Glosowanie odbywa się w obwodo
wych komisjach wyborczych. Podział 
większych miejscowości na poszczegól
ne obwody został ogłoszony swego cza
su plakatami na ulicach, znajdują się one 
r o w n e ź w budynkach magistratu wzglę
dnie w komisariatach policji. Każdy w i 
nien przeto upewnić się już najdalej dziś, 
gdzie znajduje słę jego lokal wyborczy. 

Głosowanie rozpoczyna sie o godz. 
rano i trwa cały dzień bez przerwy 

do godz. 9-ej wieczorem. Z uderzeniem 
godz. 9-ej lokal wyborczy zostaje zam
knięty, ci jednak wyborcy, którzy weszli 
do lokalu przed 9-tą godziną, pozostają 
a i do oddania swych głosów. Wcześniej
sze zamknięcie lokalu wyborczego jest 
tylko wtedy możliwe, jeśu' oddali głosy 
wszyscy wyborcy umieszczeni w spi
sach. 

Głosowanie odbywa się zapomocą 
kart. Karty do głosowania 

muszą być koloru białego, 
maczej są nieważne. Numer listy, na 
którą się głosuje, może być drukowany 
lub wypisany ręcznie, cyframi lub sło
wami. Nie wolno jednak rob ć na karcie 

żadnych dopisków, 
kresek ł t. p.; w szczególności podpis 
wyborcy albo nazwa listy oprócz nume
ru powoduje unieważnienie głosu. W 
kartę głosowania należy się zaopatrzyć 
wcześnie, przed udaniem sję do lokalu 
wyborczego. 

Zbliżywszy się do siołu, przy którym 
zasiada komisja, wyborca wymieniła 
swe nazwisko [ imię dla sprawdzenia, 
czy znajduje się na Iście i czy już nie 
oddał głosu. W razie zażądania, wybor
ca musi przedłożyć dowód, potwierdza
jący jego tożsamość (paszport lub legi
tymację lub jakikolwiek luny. dowód, któ 
ry komisja uzna za wystarczający); w 
razie gdyby komisja przedłożonego do

wodu za wystarczający nie uznała, wy
borca może powołać sę*na 

dwóch świadków, 
znanych osobiście którcinukolwiek z 
członków komisji. 

Następnie wyborca otrzymuje koper
tę, w którą wkłada kartę głosowania i 
oddaje przewodniczącemu komisji, ten 
zaś nie zaglądając do wnętrza, wrzuca 
ją do urny wyborczej. Koperta mus : być 

ostemplowana i nie śmie poza tem nosić 
żadnych znaków wówczas bowiem by
łaby nic ważna. 

P r z e w o d n i c z ą c e j nie wolno przy
jąć kar ty głosowania oddzielnie od ko
per t y : włożenie do koperty w in en usku 
tocz nić sam wyborca , a dla zachowania 
tajemnicy głosowania powinien przygo
towaną kartę mieć 

złożoną we dwoje. 

D z i ś i d n i n a s t ę p n y c h ! 

Obraz niesamowitej grozy z epoki poprze
dzającej zabójstwo Cara A l e k s a n d r a II 

P . t 

Laboratorium lekarskie 

hi ii SI. 
Badania histopatologiczne nowotworów, wyskrobio 

etc, analizy "moczu, krwi. plwocin i t. p, 
p r z e n i e s i o n e z o s t a ł o n a 

ul. Wschodnią Nr. 76, 
( r ó g N a r u t o w i c z a ) 

T e l e f o n 5 3 - 3 0 . 

CARSK 
Scenarjusz osnuty na tle wstrząsającej powieści 

P i o t r a N e w s k i e g o , ,Darn s z e w c w i e ' 
Realizacja i reźyserja: H a n s S t u r m . 

i IHI t r s B * ^ UtL C s © i r 6 c » • 

Epopea czasów pańszczyźnianych 
Bunt rozszalałych mas chłopskich. 

Przymusowe małżeństwa pod nahajką. 
Tor tury . Pr/emoc. Egzekucje Mrok . 

Orkiestra symfoniczna pod Kier. p. L. K A N T O R A 

Od fl.UO do 3 8i ̂ferf t̂ysi 

UNII 

Po oddaniu głosu komisja zaznacza w 
spisie wyborców, że dany wyborca już. 
głosował, poczem zwraca mu przedłożo
ne dowocTy. 

Każda lista, zgłoszona w okręgu j u-
znana za ważną, ma w każdym lokalu 
wyborczym pVawo wyznaczenia swego 
męża zaufania. Zadaniem męża zaufa
nia jest baczyć, by wybory odbywały 
się bez nadużyć i v w razie potrzeby zwró 
dć się do przewodniczącego o interwen
cję. W szczególności, o ileby komisja nie 
zażądała od wyborcy wykazania swej 
tożsamości, a mąż zaufania miał jakie
kolwiek wątplfwości, może zażądać, aby 
wyborcę wylegitymowano. Mężowie za
ufania mają być zgłoszeni komisjom ob
wodowym przez pełnomocników listy. 
Zasiadają oni przy stole komisji wybor
czej. Po zamknięciu głosowania pozosta
ją w lokalu wyborczym i są obecni przy 
obliczaniu głosów aż do jego ukończenia, 
poczem wraz z członkami komisji podpi
sują protokół z czynności komisji; o de 
przytem uważają, że protokół w czem-
koIw'ek nie jest zgodny z rzeczywisto
ścią, mają prawo podyktować do proto
kółu swoje oświadczenie lub dołączyć 
je na piśmie. 

Każdy wyborca, któryby się czuł po
krzywdzony, wintem zgłosić o tem na
tychmiast mężowi zaufania listy, na któ
rą zanrerza głosować. 

Wyborców, którzy zakłócają spokój 
albo agitują, może przewodniczący 

usunąć z sali, 
ale o ile jeszcze nie glosowali, mus: po-
przednfo przyjąć od nich glos. Męża za
ufania może komisja wydalić również 
w razie nieodpowiedniego zachowania 
się,.ale dopiero po bezskuteczności pierw 
.szego upomnienia; fakt wydalenia oraz 
powody muszą być zaznaczone w proto
kóle. 

Prace nad budżetem 
ukończone zostaną W marcu. 
W magistrach wre praca nad ukła

daniem budżetu poszczególnych oddzia
łów gospodarki miejskiej na rok 1928/29. 

Dotychczas odbyły sic konieijncje 
prezydjum z ławnikami' wydziałów, a 
następnie każdy wydział oddzieln c przy 
gotowuje swe projekty przewidzianych 
wydatków 1 dochodów, a po uzgodnienia 
budżet wejdzie pod obrady rady miej
skiej, tak że możliwem jest. iż mag strat 
obejdzie się bez prowizorium na kwie
cień, gdyż budżet będzie do końca mar
ca. (b>. 

W fotelu i za kulisami. 

U p. Mieczysławy 
Ćwfhlfńsh ej. 

A więc jednak nic mogę się z tego 
wykręcić!... W y w i a d ! Proszę, pytaj 
pan!... 

— Chwileczkę, chwileczkę, proszę 
pani. Z wywiadem, jak z gimnastyką. 
Są różne systemy... 

— Co?!?. . . Systemy!? Z punkt-
rolłcrem, czy bez? 

— Bez punktrolłeru, ale za to nieraz 
z masażem nader dokuczliwym... 

—- No, to dobrze, niechaj będzie ż 
systemem... 

— Znam trzy systemy wywiadów. 
amerykański, francuski i łódzki... 

— Nic nie rozumiem!... 
— Zaraz to pani wyjaśnię ua przy

kładach: 
W y w i a d amerykański operuje naj»tę-

pującemi pytaniami: czy pani gra w ba-
se-ball? czy uważa pani, że Estella Tay 
lor dobrze zrobiła, wychodząc za mąż 
za lacka Dempscy'a? czy pani jada ja j 
ka na śniadanie? jak na pani talent wpły 
wa musztarda? czy pani lubi jeść na 
scenie? co pani , sądzi o Lindberghu? 
dlaczego zdaniem pani Szekspir nie pi
sał rcwji? co pani czuje, gdy slę'podno-
si kurtyna? dlaczego pani jest artystką, 
a nie akrobatką?... 

Wywiad francuski jest już bardziej 
subtelny. Oto parę pytań: jak czę
sto pani w życiu kochała? czy pani 
uważa, że można w życiu kochać dwa
naście razy, a nawet i więcej? czy mał
żeństwo daje szczęście? czy artystka 
dramatyczna powinna rodzić dzieci? ' 

W y w i a d łódzki to zupełnie coś specyfi 
c/r,ego. Naprzykład: czy dyrekcja p ła
ci pani punktualnie gażę? czy ta piękna 
suknia, którą pani nosiła w 3 akcie jest 
zrobiona za gotówkę c z y " a wekse lk i? 
czy to jest „ in te res" dla pięknej kob ie ty . 

być aktorka? co się lepiej kalkuluje: ta
lent, czy bogaty, głupi mąż?... 

Gdy skończyłem, na wyrazistej twa
rzy p. Mieczysławy Ćwiklińskiej ukazał 
się grymas niezadowolenia i rozczaro
wania. 

— Ma pan dziwny sposób „podej
ścia" do artystki. Dlaczego pan nie py
ta, jak mi się Łódź podoba? dla
czego teatr ma powodzenie? jaki jest 
mój sąd -o łodziankach i w jakiej sztu
ce wystąpię za dwa tygodnie? 

Otrzymałby pan na te pytania odpo
wiedzi jasne i proste. A więc: 

Lódź mi się podoba tylko- w nocy. 
Bowiem miasta są, jak kobiety!... Wszy
stkie są piękne w nocy. 

Stosunek publiczności do teatru zu
pełnie się zmienił. Niedawno jeszcze 
publiczność łódzka wprawdzie miała 
teatr, ale teatr nie miał publiczności. A 
wiec dawniej była miłość platoniczna, 
a d/.ii rozpalono zmysły aż do „Rasptt-

0 łodziankach nic nie mpgę powie
dzieć, ponieważ z trzech mi znanych,, 
jedna pochodzi z Warszawy, jedna z 
Krakowa, a trzecią jestem ja sama... 

Z Łodzi wyjeżdżam na gościnne w y 
stępy do Lwowa.. . 

No, niech pan sam powie, czy taka 
rozmowa nie jest prostsza, niż wywia 
dy z „systemami". Prawdziwy talent 
wogóle nienawidzi systemów. Jest je
dnocześnie żywiołowy i bezpośredni. 
Szczerość na scenie i w życiu! — oto 
moja dewiza... 

Przerywam, albowiem spokoju mi 
nie daje jedno pytanie. 

r - Pani z Łodzł? 
— Tak. Z waszem miastem łączyły 

mnie kiedyś bliższe węzły... 
— A więc w ten sposób postępuje się 

wobec bliskiego sobie grodu. Przyjeż
dża się raz na pięć lat i już po dwudzie
stu dniach —- gdy Łódź poczęła z pani 
powodu szaleć zdradza ślę nys dla Lwo
wa I Orh lMlevL'iprTł9 ł" W . POI . . 
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W r z e ź n i m ie jsk ie ) 
wprowadzono szereg uteoszeń. 

• Wczoraj pod przewodnictwem p. w i 
ceprezydenta S. Rapalskiego, odbyła się 
w magistracie konferencja w sprawę 
polepszenia warunków pracy w rzeźni 
miejskiej oraz doprowadzenia jej. .urzą
dzeń do należytego i stanu sanitarnego. 
Konferencja zwołana została w związku 
z protokółem oględzin, dokonanych w 
swoim czasie przez, komsję sanitarną, 
których wyniki potwierdzone zostały 
przez złożone do magistraty memorjaly 
związku zawodowego pracowników 
rzeźni oraz cechu rzeźników. 

W obradach wczorajszych wzięli u-
dza ł przedstawiciele związku pracow
ników, cechu/zeźników. dyrektor rzeź
ni miejskiej. Zaleski, inspektor wetery
narii miejskiej, dr. Zachert. 1 naczelnik 
wydziału przedsiębiorstw miejskich, m l 
Berliiier. , . 

Po szczegółowej dyskusji, poświeco
nej omówieniu znajdującego sie w magi
stracie materiału w sprawie warunków 
sanitarnych rzeźni miejskej, powzięto 
szereg wniosków, mających ną,celu na
prawę istniejącego stanu • rzeczy. W 
szczególności .postanowiono: urządzić w 
rzeźni odpowiednie szafki dla. Przecho
w y w a n a ubrań, personelu, który, przy 
wykonywaniu swej pracy otrzymuje śpp 
ejalne odzienie; zupełnie dostateczny do
pływ czystej Wody w postaci 'pryszWr 
ców dla przemywania mięsa, znaj-ują-
aego się na stołach; urządzić odpowied
nie Jadalnie oraz kąp eliska i umywalnie 
dla pracowników rzeźni. 

Pozatem przyjęto szereg drobniej
szych wniosków, które dyrekcja rzeźni 
naróWni z wymienionymi wyżej zobo
wiązała się zrealzować wiprzCciągu'je
dnego miesiąca. ™ 
• Podobna konferencja w sprawach, do

tyczących rzeźni bałuckiej, zwołana bę
dzie w najbliższej przyszłości. 

F IRMA KAROL G O T W A U ł ' i S-KA 
f iawnlej K. Gotwald, A Kunert i S-ka) 

Łódź, ul. Piotrkowska Nr. 66 
tetoieje od 1925 roku : składa sie z-daw-
nlejszych zredukowanych pracowników 

firmy ..Siemens". 
Firma pozostaje pod kierownictwem zna 
ńego w sferach handlowych Karola Got-
walda, dawn ejszego kierownika dz ;ału 
sprzedaży firmy „Siemens*. Firma ta 
przeprowadza urządzenia s ł y , światła, 
dźwigów, transmisji i sygnalizacji oraz 
^osiada wc lk i warsztat reperacyiny dla 
no.torów, dynamoinaszyn i w ^Tlkich 
aparatów elektrotechnicznych. Fiptna 
nm wyłączną sprzedaż zamiany zuży

tych żarówek na nowe. 

Dyrekcja Koncertów: Alfred Strauch Tel . 13-84 

SALA F.LHARMONJI. 
PONIEDZIAŁEK, 

W I E L K I 
K O N C E R T 

Wykonawcy programu: 

(Skrzypek) (Pianista) (Akompaniament ) 

GIMPEL 
PROGRAM: 

TARTINŁ WIENIAWSKI SCHUMAJWs 
CHOPINJ 

MOZART-LISZT: WIENIAWSKI: 
FRANCKJ 

Sonata G.moll Nr. 2 
Koncert akrzypcowy D-moll 
Sonata Fis-njolł op. 11 
Dwa mazurki 
Dwia etiudy 
Don Juaa 
Fantazja .z JFaturfa* 
Sonata 

Bilety zawczasu nabywać motna w karlo Filharmonii codziennie od %, 
do 2-e) oraz od godz, 4 do 7-e|. 

10.30 

Troje dzieci zginęło 
na skutek wybuchu w mieszkaniu przemytnika. 
Osada Działoszyn powiatu wieluń

skiego była widownią straszliwego w y 
padku, skutkiem którego trzy osoby po
niosły śmierć na miejscu i kilka osób zo
stało ciężko rannych. 

Miejscowa policja otrzymała infor
macje, że w mieszkaniu Icka Klepera w 
Działoszynie przy ulicy Częstochow
skiej od pewmegp czasu znajduje się 
centrala rozmaitych towarów przemy

canych z zagranicy. 
Po kilkudniowych obserwacjach w y 

delegowano do.Klepera funkcjonariuszy 
straży skarbowej Paradowskiego 1 Frą-
czkowsklego, oraz posterunk. Fronkie-
wicza. 

W mieszkaniu, prócz rodziny kupca, 
zastano szereg OsSb, które na widok po
licji usiłowały się ulotnić. Policja zamknę 
la szybko drzwi . 

W całym, dość obszernym pokoju, 
unosił sio zapach eteru, 

co odrazu wzbudziło podejrzenie przed
stawicieli władzy. 

Kleper usiłował się dostać do piwni
cy, gdzie prawdopodobnie znajdowały 
się przemycone towary, lecz przeszko
dzono mu. W tym momencie zapalił za
pałkę i wrzucił ją do piwnicy. Nastąpił 

straszliwy wybuch, 
który wywołał panikę w całej osadzie. 

Cały dom momentalnie stanął w pło
mieniach, które uniemożliwiły ucieczkę 
kilkunastu osobom, znajdującym się w 
wnętrzu. 

Ogień szalał z niezwykłą gwałtow
nością. 

Gdy zaalarmowano straż ogniową, 
|która' niezwłocznie przybyła na ratunek, 
było już wszystko'istracoite. 

Z płonoącej budowli rozlegały się je
szcze jęki ofiar pożaru; Nikt jednak nie 
mógł im pomóc. 

Kilku mężczyzn wydostało się z do
mu w straszliwym stanie. Poparzeni na 
cąłeril ciele 

momentalnie stracili przytomność. jak zawsze dla niemowląt tylko puder, 
Ponieważ zachodziła powabna oba- mydło i krem ..Hygenol', gdyż są to je-

wa. że ogień się przeniesie na sąsiednie je' ne śroJki do pielęgnowania ciałka 
' zabudowania, straż ogniowa rozwinęła dziec ęcego. 

Intensywną akcję. 
W czasie gaszenia pożaru w sąsied

nich domostwach, zawalił się dom Kle
pera, grzebiąc pod gruzami szereg ofiar. 
. Strażacy i okoliczni mieszkańcy z na 
rażeniem własnego życia rzucili się w 
płomienie, skąd wydobyto wszystkich 
tam znajdujących się. 

Przedewszystkięm udało się wydo
stać z pod gruzów posterunkowego poli
cji oraz funkcjonariuszy straży skarbo
wej, którzy zostali bardzo ciężko popa
rzeni na calem ciele. Ten sam los spot
kał samego Klepera, jego żonę, oraz M a 
jera Izbickiego, Jankla Bornsztajna i 
Władysławę Maderską, którzy znajdo
wali się w jego mieszkaniu. 

Troje dzieci Klepera, 9-letnia Malta, 
7-letnia Rltta i l l - letni Herszel zostało 
żywcem spalonych. 

Prócz wyżej wskazanych ośmiu lo
katorów tej kamienicy dozpało dość po
ważnych poparzeń. 

Kilkunastu rannych samochodami od
wieziono do szpitala. Ponieważ Kleper, 
który był sprawcą wybuchu, jest nie
przytomny, policja narazie 
nie ustaliła narazić powodu straszliwej 

katastrofy. 
Nie ulega jednak wątpliwości, iż w 

mieszkaniu były nagromadzone w wiek--
szęj ilości materiały wybuchowe, pocho 
dzące ze szmuglu. Klaper, obawiając 
się kary, prawdopodobnie 

umyślnie spowodował wybuch, 
nie przypuszczając, że przybierze on tak 
olbrzymie rozmiary. 

Do Działoszyna zjechały władze po
licyjne, które prowadzą w dalszym cią
gu energiczne dochodzenie. Straty, spo 
wodowane katastrofą, obliczono ua 15 
tysięcy złotych, v —-das— 

HiJU ifUnrii Diio. 

S a m o b ó j s t w o i n w a 
l idy 

któremu odmówiono pomocy. 
Lokal związku inwalidów wojennych 

przy ulicy Z clonej 22 by} wczoraj wi
downią strasznego samobójstwa. 

| Około godziny 3-ej po południu dc 
njednego z członków zarządu zgłosił się 
inwalidą Keske, który opowiedział wzru 
szającą Iństorję. 

i W ostatnich czasach został on do
tknięty część owym paraliżem, wskutek 
czego był już 

absolutnie niezdolny do pracy. 
\ Mieszkając w jednei z osad pod Łodzńaj 
' nie mógł liczyć na niczyją pomoc, gdyż-
nie miał żadnych krewnych ani przyja
ciół, to też postanowił wyruszyć do Ło
dzi i starać się tu o jakiś zasiłek pieniężny. 

j Podróż pochłonęła ostatnie grosze, 
które przechowywał na czarną godz.nc. 

) Keske zwracał się do różnych urzę
dów { Instytucji, lecz nigdzie nie'przy-' 
rzeczono mu nawet pomocy finansowej. 

Zupełnie zrezygnowany udał sic 
wreszc e do'związku inwalidów. 

. Członek . zarządu, , któremu opowie
dział o swej niedoli, oświadczył, że po
winien wrqcić na miejsce stałego za
mieszkana i 

starać sie o zas'łek z tej gminy. 
W tym momencie Keskę zalał się łza

m i Nim zdołano go uspokoić, szybkim 
ruchem wydobył z kieszeni jakąś bute-

1 leczkę i jednym haustem 
wypił jej zawartość. 

Przybyły lekarz stwierdził zatrucie 
jodyną i po udzieleniu pomocy przewiózł 
desperata w stanie nieprzytomnym dv 
szptala przy zbiorai miejskiej. 

| — d a s — 

Nader korzystne szanse 
wygrania wielkich sum 

wykazuje obecna Loteria Państwową w 
ostatniej swej (V-cj) klasie: suma w y 
granych tej jednej klasy wynosi prze
szło 17 miljotiów złotych; przyczem 
można wygrać na jeden numer 650.000 
złotych. 

Prócz tego są liczne wygrane po 
400.000 zł., 25O.0OO zł.. 100.000 zł., 
50.000 zł. i t. d. 

Co drugi los wygrywa. 
Ciągniona rozpoczynają się 8 marca 

Ł b. i trwają do 18 kwietnia r. b. Niewiel
ki zapas losów jest do nabycia u kolek
torów. 
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Najnowszy f i lm bols/ew^ck! 
ukaże wkrótce arystokratycz
ną nimf oman c. która była 
natchnieniem I zgubą t<enial 
nego > uszklna — a kochanką 

cara Mtkołaia L 
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roożc osiągnąć, pełnię wrażeń ar
tystycznych, oglądając dwa razy 

nicp >spolitc dzieło sztuki ? 

NIE, 
bo wkrótce łut każdy łodzianin 
będzie oiogl obejrzeć nawet kilka

krotnie wiekopomny film . 

„CYRK" 

: : x x x x x x x x k x x x x k : 

Piega „znaczków" 
winna być tępiona. 

... Zbliża się wiosna. Ewenement bar
dzo.radosny. Który jednakowoż p r z e o 
rania nam smutne i przykre perypetię* 
na jakie narażony jest .każdy przecho
dzień w ciepły d/ieii Wiiogicnny na ulicy. 

Chodzi mianowicie o wszelkiego ro
dzaju kwesty nacćle dobioczynne. któ
ro rozpoczynają się z chwilą gdy pierw
sze podmuchy ciepłego Wiatru zwiastu
ją nam wiosnę. 

: Pros7ę tedy snróbować przespace
rować się. po głównej ulicy miasta w 
r«cd*iclę,-a nawet zsroła w z w y k ł y dzień 
powszechni. Spieszy się wam bardzo, 
macie do załatwiania pilna jakąś spra
wę, aż tu nagle od stolika' ustawionego 
w najruchliwszym 'punkcie chodnika 
podnosi się jakaś postać i bzz słowa, zc 
słodkim uśmiecham na ustach przypina 
w a m znaczek na cel dobroczynny. 

Tłum zaatakował policję 
chcąc u w o n i zaaresztowanego agitatora. 

Z Przasnysza donoszą: 
Wczoraj w godz'nach w ; cczorowych 

miasteczko JeJnórojecw poWece prza
snyskim było terenem gorszących zajść, 
spowodowanych podnieceniem przedwy 
borczem. _ ; 

W.czasie odbywającego się jarmarku 
przemawiali zwolennicy kilku stronnictw 
ag :tując na partje przez n ch reprezen
towane. 

Po wiecu rązpoczęła się namiętna dy
skusja, w czasie której niejaki Stanisław 
Rączek. m ;ejscowy mieszkaniec zaczął 
wnosić okrzyki antypaństwowe. Wobec 
tego Bc?ka m mo iego oporu aresztowa
no i odstawiono naposterunek policyjny. 

Wkrótce przed domem, w którym 
mieści się posterunek, zaczął gromadz !ć 
sie tłum, wznosząc okrzyki ąntypaństwo 
we i żądając uwolnienia Bączka. 

Komendant posterunku odmówił jed
nak kategoryczn"e temu żądaniu. 

Wtedy rzucono hasło: 
—Zdemolować posterunek! Precz z 

policją!... 
Przed drzwiami stanęło kilku nolician 

tów z bronią gotową do strzału. 
Ten widok powstrzymał demonstru

jący tłum od rzucenia się na posterunek. 
N ; e obeszło się jednak bez czynnych 

wystąpień przeć w policjantom. 
W czasie zajścia zraniono ciężko no

żem posterunkowego W ó j c k a , który 
bronił wejścia do gmachu posterunku. 

Wobec groźnej postawy, przyjętej 
przez tłum, połączono się telefonicznie 
z Prasnyszem i zażądano pomocy. 

Przyby ły wkrótce'si lny oddz :ał po
licji ' zaprowadził w miasteczku porzą-

Skradał swych kolegów żołnierzy. 
Sąd skazał Drusza na 4 miesiące więzienia. 

Wojskowy sąd okręgowy w Łodzi 
pod przewodnictwem podpułkownika K. 
S. Gralewsklego na posiedzeniu w dnu 
2 marca 1928, r. rozpatrywał sprawę"sze. 
re , .ca 31 pułku Strzelców Kaniow
skich, 22-letniego Grzegorza Drusza z 
zawodu rolnika, oskarżonego o to, że 
w nocv z dnia 29 na 30 lipca 1927 r. jako 
woźnica taborowy na ćwiczeniach /.W 
Baryczu popełnił szereg kradz eży' na ' 
s; ; swych współtowarzyszy hnoni. .. 

Nazajutrz po dokonan'u kradzieży i o ł 
nierze zameldowali dowódcy kompanii 
kapitanowi WróbloW! o taiemniczem za
ginięć u mnóstwa-sztuk koszul, przeście
radeł, poszewek, koców, brzytew ora? 
kilkunastu par butów. 

Dowódca kompanii zarządzi! natych-
mjast--ścis3ą*<«iwizję, AV .czasie k tóre j w 
plecaku oskarżonego Drusza znaleziono 
rzeczy, w których niektórzy z poszko
dowanych rozpoznali swą własność, 
Drusz do k radz ieży v n e przyznał się. 
•wzięty jednak w krzyżowy ogień pytań 
zaczął wikłać się ̂ . zeznan iach . - wyjaś-
inając, iż rzeczy owe znalazł w sianie i 
kupił od kolegów. 

Na prżewojzie sądowym ,rÓwn;eśż nie 
przyznał'się do winy. Prokurator popie r 

r a i oskarżenie domagając s e surowego 
wymiaru kary. . Obrońca oskarżonego 
wnosi ł o wymiar łagodny, motywując 
to tern, że oskarżony Drusz nie mógł 
przeć, eż wynieść $ąm * wszystkich rze-

dokonał tedy kradzieży w porozumieniu 
z innymi jeszcze żołnierzami. Cieszył 
się zresztą dobrą oplmją u swych przewo
żonych. 

Sąd po naradzie skazał Grzegorza 
Drusza na 4 miesiące w'ezienia. oraz 
przeniesenie do drugiej klasy żołn'erzy. 

(p). 
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CZWARTEK, tr?JL"^1™* 

Wymknąć sie -oprostu niepodobna |,czy s k r a d z , o n y c h c i ą g u jednej nocy, 
gdyż w syknu-s mile uśmiechniętej ;v, i • i o c x i q D r x i u u i ^ ^ x n n r x i u i i A » J U T»a* J * T I n n n O J U Ł U J 
spieszy od stoli!'a inna jakaś postać z l 
puszką w ręku i... nolcns volens trzeba 
wyjąć z kieszeni pieniądz i Zapłacić. 

Nie znaczy to jednak, że po:'bvliście 
się już kłopotu i że prey następnym sto
i k u ustawionym o kilka kroków dalej 
nie b^dą próbowali czegoś w a m przy
piąć do klapy. A gdy ten dowód uiszczę 
n ;a ofiary przypadkiem oderwie się 1 zgi 
nie — już was od stolika nie puszczą. 

Tłumaczenie się. że nie macic d r o b 
nych, nie daje żadnyph rezultatów. — i 
Kieina drobnvch? Nic szkodzi, my chę-l 
Inie i z podziękowaniem przyimicmy 1 

grubszą motKtę — br/.mi odpowiedź 
kwestarzy a właściwie kwestar^k. 

Prześladowanie w ten sposób spokój, 
nycii obywateli odbywa się już nietylko' 
na ulicy. Kwestujące towarzystwa wpa! 
dły na no\v\ pomysł: witaia was wszę
dzie —. przy WMKCUI do teatru czy ki-
la, przy bramie urzędu który za dwie 
nliuity zamvkaj;t a gdzie chcecie załat
wić pilny interes a nawet u wrót dwor 
ca, gdy wam się spieszy, bo za kilka 
chwi' odjeżd>a pociąg. 

V wsrelkich moinontach wszędzie 
itnus.ają was .na ulicach rod'. i do „do
browolnego" datku'na cel dobroczynny 

I Pisało,się u nas.iuż wiele o tej spra
wie dodać więc jeno, nrąiTj i^my że po. 
dobite zbierani? datków uwa łarrj.v za 
rzecz wyspę" nk-wsl-azaii^. .Z wracani v 
na nią. u wagę z a w c a ś u ' , przed. ro v no-
iz#ciom -tK-p-sti.kwest. .Jesteśmy bo
wiem zdania, że karma taka która icst 
lie dn pomv«l»'nia w fąkiemkolwlek mie 
-cle Europy, .posiadając; m mnhj 'b i>r-
uyćh mies-'ka'rćów powinna i u na<* jak 
najrychlej być skasowana. S. 

Profesor Uniwersytetu Jagiellońskiego 
W Y G Ł O S I W Y K Ł A D N A T E M A T : 

DUSZA ŻYDDSTWA 
W MUZYCE 

Z t r e ś c i w y k ł a d u : 

Diaspora a łpiew synagogalny — Ghelto — Liryzm dusry fcy-
dowskici — Antysemicka broszura Ryszarda Wagnera — Tańce 
żydowskie i ich karykatura — Renesans włoski i Salomon Roasł 
Muzykalność żydów — Emancypacja żydów — Asymllanci — 

. Mendelssohn. Neverbeer. Olfenbach — Twórczoić czy odlwór-
Czotć — Muzyka w tcmplu — Tragizm żydoslwa — Adolf 
Sclireiber—Gu«tav Mahler — Narodowa muzyka żydowska i t d . 

Po ruzpuc«Ęciu u/y I , idu sala z a m k n ę t a . 

Ei'ety * cenie od 1 rł. do 5 zł. zawczasu nabywać można w kasie Fllhar-
nirnji codziennie od g. 10.30 do 2 oraz od g, 4 do 1 wiecz. 

LOSY S klasy 
już są do nabyć a. 

Ciągnienie trwa od 8-go b. n> 
do 18 kwietnia r. b. włącznie 

Ogólna suma wygranych | 

Zł. 17.382 000 
Główna wygrana 
Zł.650.000 

Cena losów: 

| 1 / 4 - 5 0 (-j l / ' . - 1 0 U 1-1 1 / 1 - 2 0 0 { 

Zamiejscowi wpłacać mogą na nasze kon
to w P. K. O. w ŁODZI Nr. 64.209. 

Załatwiamy szybko i akuralnie. 
Najsłynniejsza w świecie kolektura 

E. 
C E N T R A L A : 

W a r s z a w a , M a r s z a ł k o w s k a 1 4 6 

mi Dl. Piotrkowska Ib li 
(Gm. Grand Hotelu) TELEFON 56-68, 

w a n H B B B n B B a B n ^ n i 

Z dniem dzisiejszym rozpo
czyna S.ę 

w Git AND HOTELU 
WłClRawyprzedaznrawdz wyib 

Uwiiiiw oiieiilaliiyil 
okoso 3 0 0 * Z Ł U K 

we wszystkich gatunkach i w el-
ko^ i* ch. 

Zwiedzanie nie obowiązuje 
do Kopna. 

Wystawa otwarta od g. 9 rano do 9 w. 

Z K r a k o w a d o A z j i . 
Polska ekspedycja naukowa. 
Na wszystkich polach pracy i twór* 

czej myśJlTudzkbści miisi być Polska 
j cklubnemi zapisana zgłoskami. 

Owiany tą Ideą, przystąpił prof. Sa-
j wieki, dyrektor instytutu geogrąfićzń^e-
go Uniwersytetu Jagiellońskiego do zre
alizowania szeregu wypraw naukowych 
do lnhych części świata. 

Ostatnia ekspedycja niezmordowane 
go badacza 1 podróżnika, skierowana' 
na Bałkan do wnętrza Azji Mniejszej, 
była jednocześnie pierwszą zbiorową 
wyprawą polską. 

Wzięli w niej udział: jako kierownik 
prof. Sawicki — geograf, M. Ksic.żkic-
wicz — geolog, dr. M . Sokołowski — bo 
tanik, J. Domaniewski — zoolog, J. O-
brębski — etnograf, dr. T. Kowalski — 
lingwista, dr. B. Świderski — geolog, 
radca Z. Vetulani — ekonomista. Poza 
tern częściowy udział brali miejscowi 
naukowcy Rumunii, Bułgarii. Turcj i . 

Ekspedycja wyjechała z Krakowa 
dnia 15 czerwca 1927 r. i trwała prze
szło cztery miesiące, odbywszy prze
strzeń 7 tys. kilometrów. 

Cztery miesiące niestrudzonej, cięż
kiej pracy dały owoce, które przynoszą 
chlubę jej Inicjatorowi i kierownikowi 
prof. Sawickiemu, jak również wszyst
kim uczestnikom. Ekspedycja wpisała 
Polskę w poczet narodów szlachetnie 
walczących o pierwszeństwo w pozna
waniu I utrwaleniu w nich swych kultu
ralnych wp ływów. 
i M i i i w e a i r W M i e m o n i M m i 

CZYTA fCIE 
„EXPRESS WlECZORhT* 



•STR wm\v 
Ł ó d ź 

3 «icr?er 1928 

ayiu?ci'a tv Hodzi. 
Dla każdego obserwatora nie może 

u gać wątpliwości, że sytuacja w Łodsti 
ffidgia znacznemu pogorszeniu, zwłasz
cza w ostatnie!! kilkunastu dniach. W y -
płatność uległa pogorszeniu; niechęć do 
tranzakcJI u odbiorców wzrosła. 

Atmosfera na rynku jest bardzo du
szna. Polityczne napięcie, wywołane wy 
borami, niewątpliwie przyczynia sie u?. 
In. także do wytworzenia sie nastroju 
niespokojnego. 

W istocie — sedno rzeczy tkwi w po 
głęblajacej sic rozpiętości między ter
minem weksla nadającego się do dyskon 
ta bankowego, a terminem weksla, bie
żącego normalnem pokryciem rachun
ków. Zjawisko, którego doniosłość sta 
ie podkreślamy, a które występuje z 
coraz większem napięciem. Kupiec na
bywa towar na wielomiesięczny termin 
zanim weksle z poprzedniego sezonu 
zostały wykupione; zresztą domaga się 
kredytu w otwartym rachunku, który 
następnie kryje wekslami. 

W pierwszem co dopiero ogłoszo-
ncro- sprawozdaniu p. Charles S. Dc-
wey'a *) o sytuacji gospodarczej Poiski 
znajdujemy następujące słowa na str 
25: 

„Paradoksalnem zjawiskiem sytuacji 
Jest fakt, że pomimo wielkiego głodu kre
dytowego w kraju. Bank Polaki nie mo
l e zużytkować wszelkich funduszów, ja
kimi ro/por/iiiJ/a. Zjawisko to tłumaczy j 

tem, ze Bfliik, jako Instytucta emisyj
na, wymagająca wielkiej płynności akty
wów nic noże udzielać kredytów na dln-
ze! niż 3 miesiące, a zwyczaje I warunki 
handlowe kraju są takie ze krwisty o 
nieco dłuższym terminie są głównie poszu 
i Kam;. Obecnie ani przemysł ani rol
nictwo nie załatwiała swych rachunków 
w ten sposób, aby wyprodukować dosta
teczna ljo.<ć weksli, nadających się do dy
skonta w Danku Polskim w myśl lego sta 
lutu. Wskutek tego 6-procentowa stopa 
dyskontowa Banku nie oddziaływa na ob
niżenie ogólnego poziomu stopy procento
wej" 

D.fagnoza słuszna I trafna. Chodzi o 
leczenia. Co robić? I na to znajdujemy 
tdpowiędź w sprawozdaniu doradcy 
fstn 26)3 

„Aby zaradzić obecne! sytuacji nale
żałoby uświadomić sfery przemysłowo-
handlowe o konieczności operowania ta-

- kleml wekslami, kióre nadawałyby sie — 
w myśl postanowień statutu Banku ,'Pol-

l skiego — do redyskontowania w tej in
stytucji". 

Czy ta odpowiedź Jest wystarcza
jąca? Zdaje się — niezupełnie. 

Uświadomienie sfer przemysłowo-
handlowych we wskazanym przez p. do 
radcę, Dcwcy'a kierunku byłoby oczy
wiście bardzo pożadanem. Wyobraźmy 
sobie, że banki i zrzeszenia gospodarcze 
może co nieco mogłyby tutaj zrobić. 
Atoli, Jak wszelkie uświadamianie w 
businessie, tak 1 to o którem tu mowa o 
wicie łatwiej da się zalecić aniżeli prze 
prowadzić. Zresztą wymaga wiele cza
su. Tymczasem trzeba doraźnie rato
wać się przed ostrym kryzysem. 

Teoretycznie I zasadniczo musimy 
stać na gruncie wybitnie krótkotermino 
wego weksla dla dyskonta w instytucji 
emisyjnej. Chodzi o to czy 1 o ile 1 w 
jakiej formie można od te] zasady od
stąpić. , 

Sytuacja kredytowo - pieniężna na 
rynku łódzkim była zawsze w Lodzi 
bardziej naprężona aniżeli w innych go 
spodarczych ośrodkach kraju. Struktura 
handlu włókienniczego doprowadziła do 
tego. Trzeba się ? tem liczyć. 

Jeżeli a la longue plan działania na
kreślony przez p. doradcę Dcweśa za
sługuje ze wszecłnniar na aprobatę — 
to dla ratowania tego co się da trzeba 
wobec wyi.-łtkowcj sytuacji włókiennic
twa przejściowo zastosować względem 
niego też wyjątkowe środki. Wyobra
żamy Je sobie m. In. Jako ułatwienie 
włókiennictwu korzystania w możli
wych dla Danku Polskiego granicach z 
lombardu weksli o terminie dłuższym 
od przewidzianego dla dyskonta. 

Dr . A. Z. 

W -notesiku businessmana. 
Łódź, 3 marca. 

• ) Sprawozdanie Charles S. Dewey*a, za
granicznego czfo.ika PaJj Banku Polskiego 1 
doradcy finansowego r<iuu za ostatni kwartał 
1027 r. — Warszawa H2a. 

FRANCJA GROMADZI ZŁOTO. 
29 ultego 1928. 

Donoszą s New-Yorku, te 26 b. m. wysiano 
itowu 7 I pół miliona dolarów złota do Francji. 
IV ten sposób ogółem wysłano do Francji w clą
ca ostatnie* 3 nleslccy /.tata za 25 wiUouuw do-
l a m b 

P I E R W - SPRAWOZDANIE kwartalne 
ztoione i-iztz doradcę p Charles S. I)cwuy'a 
zostało ogłoszone drukiem. Obejmuje ono okres 
sześciomiesięczny pobytu Doradcy w Warsza
wie. Jak na wstępie sprawozdania wyjaśniono. 
Doradca zamierza dawać zarys sytuacji ogólnej 
w Polsce t. j . sytuacji kredytowej | stosunków 
gospodarczych Istniejących w tym kraju. Obraz 
położenia gospodarczego będzie przedstawiały 
z Jak największa szczerością., Jako wynik m;tte-
rjalii, pochodzące-to o He to'było możliwe z pier 
wszego źródła. O roku 1927 w ogólnych U W J , 
gach Doradca pisze m. jn. „W porównaniu z 0* 
kresem depresji Juka panowała w większej ezę 
Scl lat 1925 i 1926, rok 1927 zaznaczył się grun
towna poprawa. Warunki gospodarcze tego 
okresu były naogół bardziej korzystne, niż w 
jakimkolwiek Innym roku w 'dziejach Rzeczyc >-
spolltoj. Stosuje się to prawię do każdej dzie
dziny życia gospodarczego-

WPŁYWY Z DANIN I MONOPOLI za dru
ga, dekadę lutego Wyniosły ogółem 20 milionów 
złotych, t. j . o 17 milj. zł. więcej niż za druga, dc 
kadę. lutego 1927 r. 

GIEŁDA MIĘSNA powstaje w Warszawie 
Celem Jej będzie regulowanie cen artykułów 
mięsnych. Projekt statutu tej giełdy Jest obec
nie rozważany w ministerstwie handlu." . 

OBROTY DEWIZAMI na giełdzie pieniężnej 
warszawskiej wzrastają z dnia na dzień. Pozo
staje to w niewątpliwym związku z popytem na 
dewizy, wywołanym biernością bilansu han
dlowego. 

O POŻYCZCE DLA M. WARSZAWY może 
my podać następujące szczegóły: Pożyczka lest 
7-procentowa. Kurs emisyjny 88 i pół — 89. 
Amortyzacja po 30 latach. Zastrzeżono możność 
skupu po 10 latach po kursie 102. Zabezpieczenie 
stanowi cały majątek gminy miejskiej!! bez 
wpisów hipotecznych). W razie zalegania z ra
tami następuje zabezpieczenie na wpływach z 

1 podatków mtelsklcb przez zablokowanie wply-
Wuw z tydi podatków ua specjalnym radiu oku 
konsorcjum w Banku Polskim. Z wpływów z 
pożyczki otrzłmają: tramwaje — 10 milj. zł., 
wodociągi 6—10 milj. zl. gazownia — 10 milj. 
zl.. muzeum narodowe — 2„S milj. zl., kemitet 
rozbuJowy — 3.3 milj. zl., na cek brukarskie 
— 3,3 milj. zl. 1 

WOBEC TENDENCJI ZWYŻKOWEJ DLA 
ŻYTA na rynkach światowych i rynku we W-
nętrznyin rząd podjął następujące kroki zarad
cze: 1) przerwano wszelkie zakupy żyta przez 
Instytucje aprowlzacyjne i władze wojskowe. 
2) rzad zarządził wypuszczenie na rynek pew
nych ilości żvta z rezerwy Banku Rolnego. IsN 
niejacy od żniw zr.kaz wywozu żyta będzie 3-
czywl.ścle utrzymany nadal. 

FUNDUSZ OBROTOWY reformy rolnej 
stworzony został rozporządzeniem Prezydenta 
RzplitcJ Funduszem adminKtrujc minister re- . 
form rolnych. Przeznaczony on będzie na two
rzenie zapasów ziemi, na odszkodowanie za nic-' 
ruchomości ziemskie, spłatę obciążeń hipotecz
nych, optatę kuponów i wykup obligacji renty j 
ziemskiej, wydatki związane z melioracja grun
tów parcelowanych etc. 

POŻYCZKA ZAGRANICZNA DLA WARSZA
WY ma wynieść 10 miljonów dolarów. Czaso
kres umorzenia pożyczki — lat trzydzieści. 

EMISJI AKCJI na powiększenie kapitału było 
w styczniu 18 na kwotę 12.689 tys. zł., z tego 
1 emisja w sunrc 8 000 tvs. zl. na częściowe u-
morzenie zobowiązań spółki: 3 spółki akcyjne 
powiększyły swój kspitał na kwotę 743 tys. zł. 
drogą przelania (z kapitału zapasowego, specjal
nego, zysków, nadwyżki z przeszacowania ma
jątku). Zatwierdzono jedna nową spółkę z ka
pitałem 500 tys. zt. 

KWOTA (MIGRACYJNA polska do Sta
nów Zjednoczonych została podwyższona z 598 
osób do 6090 o^b. Ogółem kwoty hnigracyjne 
zmniejszono o 11 tys. osób. 

Wiadomości gospodarcze. 
SYTUACJA NA RYNKU METALI SZLACHET

NYCH. , 
2 marca 1928. 

' Spekulacja na rynku srebra jest dość umiar
kowana. Bazary Indyjskie wykazały niewielką 
zdplność nabywczą, Tranzaifcle chińskie ucier
piały skutkiem rozpoczęcia się w styczniu wedle 
kalendarza clilńsklego nowego.roku, ale I po 
(wiecie trzymają ąlę W dalszym ciągu w cias
nych gTanlcaich. Podaż ze strony Ameryki lost 
znacznie większa,. aniżeli w ostatnich miesią
cach ubiegłego roku. Rzemiosło I przemysł me
tali szlachetnych dokonywały zakupów tylko w 
skromnym zakreśla, ograniczając się do najko-
nleczniejszych potrzeb. Ceny srebra na różnych 
rynkach wykazywały Jedynie nieznaczne waha
nia, z wyjątkiem wszakże pewnej, nietrwałej 
zresztą, zwyżki w'.polowie stycznia, naogół mo
żna było zauważyć tendencje zniżkową. Noto
wania londyńskie w polowie lutego podniosły 
się cokolwiek, wynosząc 26 i Jedna ósma d. 

Natomiast ceny na rynkach złota były stale. 
W, Londynie cena wahała się tak samo, lak w o* 
statnich tygodniach ubiegłego roku, zależnie od 
dowozu między 64.10 i Jedną czwartą a 84.11 1 
pól sh. Popyt za zlotem nipnetanicm i prze-
mysłowem mniejszy byl niż w ostatnich tygod-
dniach 1927, zwłaszcza w Londynie popyt byt 
slaby. W styczniu podaży 4.780.000 funtów szt. 
odpowiadał popyt 786.000 iuntów, tak, że Bank 
of England nabył znowu znaczniejsze partie zło
ta. Dopływ z Ameryki ustał. Głównym do
stawcą była znowu, iak poprzednio, Afryka po
łudniowa; również znaczne ilości importowano z 
Rosji. Obok Hiszpanii. Szwajcarii, IndJI 1 Nie
miec wystąpił znowu silnie na rynku londyńskim 
„nieznany kupiec", który, jak się zdaje, doko
nywał zakupów na rachunek Polski i Grecji. Ar
gentyna I Hrazylja kupowały znowu wprost z 
Południowej Afryki z pominięciem rynku londyń 
sklego. Prócz tego Argentyna nabyła także 5 
I pół miliona dolarów złota w New-Yorku, skąd 
wysyłano również do krajów europejskich — 
Francji. Belgii, Szwajcarjl. Czechosłowacji — 1 
poraź pierwszy do wschodniej Azji, która do
tychczas pokrywała zawsze swoje zapotrzebo
wanie tylko w Londynie... Eksport złota z New-
Yorku stale się ooraz groźniejsza dla londyń
skiego rynku konkurencją. Wszystkie państwa, 
które stabilizują su $ ą walutę przy pomocy ka
pitału amerykańskiego, pokrywają swoje zapo
trzebowanie złota głównie w New-Yorku. Do 

(Własna służba Inf. „Republiki") 
tego dodać jeszcze riależy, te I domlnja brytyj-
skle w coraz' wyższym stopniu uniezależniają się . 
od Londynu. Południowa Afryka eksportuje zło- J 
to bezpośrednio do Ameryki Południowej I Indji 
Kanada dosta,rc?a swą produkcję jut nie Londy 
nowi, ale przeważnie wprost New-YorkoWl. 

t ó d z 
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URZĘDOWA CEDUŁA OIEł DY WALUTOWEJ 
z dnia 2 marca N28 r. 

GOTÓWKA: Dolary CZEKI: Belgia 
124.22, Londyn 4.1.<i8 i trzy ćwierci, 43.48, Nowy 
Jork 8.90, Paryż 35 08 i ćwierć. Praga 26.415, 
Szwajcaria 171.65, Wiedeń 125.62, Sztokholm 
239.40, 
PAFJERY PAŃSTWOWE 1 LISTY ZASTAWNE 

Dolarówka 66.50, 64 75, 66, Pożyczka dolaro
wa 83.50, Pożyczka kolej Ava 102.50, 5-pwcc. po
życzka konwersyjna 67, 5-proc. pożyczka |ton» 
wersyjna kolejowa 61, 8-p.oc. listy za$t..wnc 
Banku Gospodarstwa Krajowego 94, 8-proc. lir 
Sty zastawne Banku Rolnego 94, 8-proc listy za
stawne ziem kie zl. 83, 4 | pół proc. listy zasta
wne ziemskie zł. 56..50, 8-proc. listy zastawne m. 
Warszawy zl. 78.60, 78.30, 5-proc. listy zastawna 
ni.,Warszawy zł. 62.75, 62.65. 8-proc. listy zasta
wne m. Łodzi 71. 10-proc. listy zastawne m. Ra* 
domia 86.50, 10-proc. listy zastawiać ni. Siedlec 
81.75. 

AKCJE. 
Bank: Dyskontowy 136, Handlowy 123, Pol

ski 149, 149.25, 149, Zachodni 32.50; Fitley 53, 
Częstocice 68. Węgiel 98.25, 98, 98.25, Nobel 
.39.90, Lilpop 42.75, Modrzejów 47. 47.25, Pocisk 
11.75. Rudzki 53, Starachowice 67, 67.50, 67, Ży* 
rardów 33, 33.15, Spirytus 39.50. 

Dola r w Ł o d z i . 
W dniu wczorajszym kurs dolara na 

łódzkim rynku wali towym wynosił w 
obrotach prywatnych w płacenia 8.87 I 
w żądaniu 8.88. Tendencja spoko :na z 
ot'cienbm słabszym. Podaż materia
łu dolarowego duża. 

Na wczorajszem zebraniu łódzkiej 
giełdy obracano dolarami po kursie 8.S8. 

Akcie bez zainteresowania. 
Tend?ncja dla „dolarówck" wsktft"*£ 

odbytego ciągnienia słabsza. Kurs 66. 

PROBLEM REPARACYJNY. 
Berlin, I marca 1928. 

Cormrierzbank ogłasza w swójcni najnow-
sz-om sprawozdaniu. gospodarczem rozprawę 
prof. Gustawa CasscFa na temat ..Niemiecka go-
spodarka kaojtutowa*. M. In. pisze tam. prof. 
Cassel: „Na moja poprzednią krytykę odpowie
dział Sir Joslali Stamp. Jeden z autoiów planu 
Dawes'a 1 jednak z największych powag ekono
micznych, źe błędom Jest sadzić. Iż ..komitet. 
transfer'u byłby lek lekkomyślny I wziął pod u-
wagę Jedynie tylko wskaźnik położenia finanso
wego Niemiec I że b?dzie on zapomocą pounli-
sionego dyskonta 1 obniżonych cen wypompowy
wał z Nlfm'ec dobrn". Stamp ssdzł, że wskutek 
tego musiałaby nastąpić depresja, która znisz
czyłaby zaufpnlc zagranicznych kredytodawców. 
Stamp wywodzi: „Z trudem można wierzyć, te 
komitet transfcr'u dałby się tak łatwo wprowa
dzić w błąd. Badzie on z pewnością bral pod u-
wneę rzeczywista sytnnetę eksportu, chociażby 
wskutek tego możność transferowania okazała 
się polltycznem złażeniem. To miłorytatrwne 
wyładnienie planu Dnwc«:'a lest bardzo cenne. 
7co;lnle z nlcm n'e powinien się posługiwać a-
gent rpoarncrjny dopływem nożyczek zagranicz
nych dla dokonywania trnnsfer'u, jeżeli te po-
źs'erkl nie m-h realnego pndklrwht w ohrr^ic to
warowym Niemiec zntrr.inleą. Wladcmo |?dn?k 
każdemu, źe trpnsfcr dokonywany bvr d"tad tyl
ko w ten sposób. Kiedyż wlec pow'nlen agent 
reparaeylny poniechać takiego zasadniczego nie
słusznego postępowania. Nie )cs1 to dn'eka kwe
stia przyszłości, ale w rreezywlstoścl bardzo ak 
tualnem n'irtn|i»m. które cnroz natarczywiej do-
m»ea się. Jasnej odpowiedzi", 
M0694>SO0*OV>«!OU U'UwO®OOVOA09000e 

SZKOŁA TAŃCA 
W. Lipińskiego T ^ l G d U , L l V 
Wybtcdtf o s i n o w o f c l ł a n « m v h , na

d a w a n y c h p r z e z radn» * B e r i na 

moskiewfkiego kon
serwatorium, umó
wiła lekeie gry for

tepianowej. 
Wschodnia 72, tn. 19 
mi 10—12 i Z—« w 

Z a w i e s z e n i e w y p ł a t 
przez jedną z poważniejszych 

firm. 
W miejscowych sferach gospodar

czych z żywem zainteresowaniom ko
mentowane są w ostatnich dniach seusa 
cyjne wiadomości o zawieszeniu wypłat 
zobowiązań wekslowych przez jedno z 
największych przedsiębiorstw przemy
słowych wyrobów wełnianych łódzkie
go okręgu przemysłowego. 

Wiadomość powyższa narazlp nie 
została jeszcze przez nas źródłowo spra 
wd^ona, dowiadujemy się jedynie, iż 
trudności płatnicze powyższej firmy spo 
wodowane zostały termiuowęmi zagra-
nlCZtłeml zobowiązaniami. 

Ze stow. kuoców. 
Stowarzyszenie kupców m. Łodzi 

(Piotrkowska 73) zaczęło przyjmowanie 
podań na zezwolenie wwozu włoskich 
konserw pomidorowych, świeżych w i 
nogron, ryb, marynato w w hermetycz
nych opakowaniach, kwiatów i liici 
świeżych. Termin ważnoici zezwoleń 
datuje się od 3U marca do 31 sierpnia 
b. r. 

MIĘDZYNARODOWE POROZUMIENIE 
GARBARŃ. 

* 2 marca 1928. 
W najbliższym czasie odbędzie się w Paryża 

posiedzenie wydziału Międzynarodowego Związ
ku Garbarń w Londynie w celu rozważenia 
wspólnie z mężami zaufania handlu skórami nic-
wyprawnemi kwestjj przeprowadzenia cif-korw 
traktu dla skór zamorskich. Chodzi tu głównie 
o to, aby skłonić dostawców południowo - ame
rykańskich do uznania uzgodnionych przez eu
ropejskich fabrykantów skór postanowień w 
sprawie ml dzynarodowego obrotu skórami uie-
wyprawnctnl. 

l y r J o w s M T e a t r 
H t w i c w o • K * m . „ARARAT" 

Z a c h o d n i a Ki 4 3 

T y l k o 3 d n l l 

„Cuda z Araratu" 
S z l a g i e r y z I I , t l i I I V p r o g r a m u 

U l i i p r c e d s i a u / ł e n a 
Początek o goói. 4 pp. (ceny pop.) I | 10.15, m 

Szczegóły w afiszach. 

ZABAWA PURYMOWA W „IIAZOAMKZE", 
W sobotę, dn. 10 b. m. odbędzie się w salach! 

„Hazomlru" tradycyjna zabawa puryiirowa. któ
ra tym razem przewyższy swą wspaniałością 
wszystkie dotychczasowe imprezy purymow* 
„Hnzomiru", 

Zabawę rozpocznie bogaty program artysty
czny, w którym wystąpią pierwszorzędni soliści, 
jak również I chó.y Jlazoiuiru", nadto u t y ś d 
teatizyku „Ararat". 

Po programie nastąpią tańce do białego fasa. 
Mzjt dZwl«lu»tia doborowej ufkicstxy. x -



N° fi* 

JbÓŻHa polowe, 
Leżaki. Kr?e*ełka 

dziocinnc 
hrtny 

Z wieloletnia gwarancją 
F A B R Y U O Lóci, J U L J U . Z A 4. 

Jhidać we wsiysi ł t ich składach 
mebli . 

WNagroda.^n 
Dnia 28 lutego ve wtorek między 1 
godzinami 8.30—9 rano idąc przez 
u ice Zawadzką. Gdańską. 1 Maia. 
Wólczańską. Cegie'nianą i Piotr
ków ką zagubiono lorgon na łań
cuszku. Uczciwego znalazcę u- i 
prasza się o łaskawe zwrócenie i 

z a w y n a g r o d z e n i <-m 
Zawadrka 38, m. 5. 

Z d o l n y 

podmajstrzy 
do krosien rewolwerowych mo
że się zgłosić, Kilińskiego 210. 

Mieiski Kinemalogral Oświatowy. 
II tydzień i ost. Dla dorosłych! 

Zmartwychwstań e 
Dla mlodzieżyl Dla młodzieży) 

Pechowy spr low ec 
NaM. progr.i .CZARNY PIRAT" 

Na raiv i za cotówkę! 
Na wvp ate na do odn. warun
kach spr/eJa ą O OMANY, «vO-
ZETK , MATERACE. TAPCZANY 

oraz ł\R*.ESŁA 

LEWKOWICZ, IJU lany owstaU 
L e x a r z - d e n t y s a 

A. C E N ż A R 
u . P i o t r k o w s k a 8 2 . 

Przyjmuje codziennie od 10-ej rano 
do 7-e, W I C C Z . 

uczniom n ższvch klas g mna-
zjalnych. Przygotowuje do e-
gzam nów. Praca śc.śle we
dług prugramów państwowych, 
korepetycje przvmuje ryiko 
po uprzedniem porozum emu 
Sie t wychowawca klasowym. 
Za rezultaty pracy i:v\ ararruie. 
Posiadam wieloletnia praktykę. 
30 ii, m es eczme za godz ne 

dz;ennie. 
W.dc m o c t ip i i £ D R Y CII 

SzJhoma 26, m 1 , f ront 1 p. 

t 

Kaw ara a ..Warszaw ansa" 
a lv te u oficerskim Zielona ll, 
*>d.> e iiOr.ue <nadan a I ko acje 

00 zl. 1 2 l ' , < bady . d zi. I.3.1 

M N P 

ETYKlET,ZNAKC/w FIRM.i.tn 

vC.GDAŃJ*KA 2 0 m 3 8 

mlodv z pr kiyka 
p o s ł u u j e p o s a d y 

Po* żne fttcrencie Dcaritn M. H niJElUllIMi 
po poW|.»cie Z P o r y ż a (j. t Q , ; ) 

ostion e inodeie sukien i okryć 
G d ł ń s K a 6 1 , m . 8 f r o n t . 

Przy mu •• z nuWic^d z* łnsn.ch 
1 po » erz y ih rmieriałow po ce 
Od n >rzy-t^I>nvch 

Zakład iryz erskl 
0 0 s p r z e d a n i a 

w cen r..m u r a s a . olerty do 
.Rei>nblik< t t nod „Zagład*. 

3.III 
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Miki 

Killca słó. / o sposobie prania wełny 
^

Y IE trzeć wełny przy praniu. 
• Mało kto zastanawia się 

nad tern, żc specjalnie starannie 
należy prać wełnę, dobierając z 
premedytacją odpowiedni ttrodek 
do prania J e d y n i e L U X 
wytwarza specjalną pianę, która 
jest jedyną w swoim rodzaju 
arcy-czystą, łagodną, ale wprost 
ni i miłosiernie usuwającą brud 
pianą, w której realizuje się cud 
idealnego prania. 

Sposób użycia 
Rozpuicić ł> źkę LUX 'u w wodzie 

wrzącej (pół miednicy) i ubić 
gęstą pianę. W letnich mydlinach 
prać ubrania przez staranne 
wyciskanie brudu z wełny, nigdy 
zaś przez tarcie. Następnie 
spłukiwać w letniej wodzie, 
zmieniając ją kilkakrotnie. Suszyć 
zdała od ognia w równej tempe
raturze. Do suszenia, ubrania 
wełniane powinny być rozkładane 
na prześcieradłach, a w miarę 
wysychania układane według 
pierwotnego fasonu. Kto pierze 
według tego przepisu, tego ubra
nia zawsze wyglądają jak nowe. 

U wata ! 

Wzamian za zwrócony nam 
kupon wyślemy gratis prób
kę Lux'u wystarczającą na 
próbne pranie oraz ilustro
waną broszurę o Lux'ie, 

P R Ó B K A D.»WMO 
K T TPON DO"-UNLAJT" AkiTrjn»,S|[T4ynV«POE«OW» 
i\ ^ 1 . 7 Q < POCSTA G Ł Ó W N I , W .R U W A . 1 ' T N > / . > M O bezpłatne PNTEALANLE M I PIÓBNCGO PAKIETU L U X , WYSUI CZAJĄCEGO 

NA PIÓBNA PRANIE. 

I M I Ę I NARUITKO _ 

Adret - _ 
(tTpra..7* atc o wyminę pisanie.) 

Ł - P . J 3 - * 3 * * » 3 O Lever Brothers U n r t e d , Anglja 

SALA 
TEATRU KAMERALNEGO 

( T R A U G U T T A 1 , G R O N O - H O T E U 

O d piątku codziennie 2 przedstawienia o g. 6 i 7 wiecz. 
w n edzielę o godz. 12 i 1 w poł. 

SZOPKA POblTYCZliA 
aktualno satyryczne w idowisko . 

D z i a d e k — S ł a b o j s k l a d k o w s k i — 
Wincenty P y t o s — Wojc iech Fur -
fan ty - M a r s z a l e k T r ą b a p o l s k i — 

K o m i s a r z Ra jer i t. d. i t. d . 
BUety w cenie od 1 do 3 zt. do nabycia w kasie zamawlań 
eatru kameralne o. Od godz. 5 po pot. i w niedziele, od 

I I rano w kasie Teairu. 

1928 Str. 11 

PODARKI PURYMOWE 

P L A T E R Y , K R Y S Z T A Ł Y , 
P O R C E L A N Ę i t . p. 

POLECA 

M. Siegelberg 
P i o t r k o w s k a Ns 4 5 . 

Nakrycia wszeik ch firm 
Miżej cen fabrycznych 

KAPELE KWUOWt^-KOTOS-
UMOŻLIWIAJĄ OWADZENIE KURACJI A 0 2 / N R I 

WSKAZÓWEK PP. LEKARZY W UUFLU 

Od 14—16 marca będę przyj
mował w Łodzi u p. D-r» 

Scbweiga. ul. Zawadzka 6. by 

z natury prrygatawiać i ukła
dać przy stosowaniu na;nov>-

szycb doświadczeń, 

CariMiiller,Jena 

UWAGA! RODZICE! 
UWAGA' 

D y p l o m o w a n y k r a w i e c m ę s k i 

Zygmunt Weingarten 
ŁÓD*, P r e z N a r u t o w i c z a 9 , ( d a w n . Oz e l n a ) T e l e f o n 7 0 9 . 

Zawiadamam sz*n. k l iente le , Iż mój ZaMad zaopatrzony w najnowsze 
modę e sezonowe oraz posiadam na składzie wiei l wybór 

— ma cr ja, ów kra owych i angielskich. — 

I 

S z y k Dz iec ięcy 
poleca dla dzieci-wykwintne sukienki, nbranka, paletka, cza* 
pęczki, kapelusiki oraz 

ełega.cka b © l i z n ę . 
Przyimu'emy również obstalunki z własnych i powie-

rzonych materiałów. Bogaty wybór wełnian. i jedwaba. 
towarów, zagranicznych i. krajowych. 
Ceny k o n k u r e n c y j n e . W a r u n k i d o g o d n e . 

W y k o n a n i e p i e r w - z o r z ą d n e , 

SZYK DZIECIĘCY 
r»ow«-Ceazic l n ' 4 M i R S 

W stbotę dn^a 3 marca 19:6 toru w lokalu 
i własnym pi^y ul Sienk e*icza «Nt> 3/5 odbędzie si»; 

Towarzyska gra w loito 
i dla członków Stowarzyszeń a i werowadzonycb goieł. 

Początek o godz. 21-ej wiecz. 
Zarząd Stow Komiwojażerów Ł O.fl.P. 

NAGRODA 5 0 0 zł. 
Z dnia 27 na 23 lutego r b . s k r a d z i o n o m 

2 maszyny do wyrobów swetrowych 
l l rmy .Stoli i Wal ta ' A'» 8. 

Kto ml wskaże cośkolwiek w powyższej 
sprawie otrzyma wyżel wskazaną sumę 

A . H E R Ś Z K O W I C Z , Aleksandryjska 25. 

Buchalterie 
' nowoczesną, kores
pondencję handlowa, 
i !•'cm.i|i.i! i,- (polsko-
niemiecka;), pisanie 

- nn mntzynie. ineto-
' dą upn.trczoni, li
czy szybko. Piotr-

' kowska 79. m. 7. 
itroot. I piętra. 10 

t e t m - M i f i n 
I. 
LliillEIII 
u i d nu.c 

Od 9 - 1 1 I 3 - 7 
SieAkie wieża lai 

LENAN-Lemyita 

r. Mm 
iri>|rau'e w \e:t 
lii-y puy r.l. PioUv 

kowskiei 294 
• idzie -nie o ) i^odł 

i—7 « * C Ł [ 



• • • • • • • • • • ^ w a ™ ^ ^ i i a B a i t t n : : - i " ^ , . . 

S t r . w 3 I I I J/Jf^uA//M 1928 % 6 3 
.̂ •̂BSSaBBl 

^ F ^ ^ ^ ^^J^ l ł JaBŁ^yy^r^ ^ P j ^ p ^ j ^ ̂ ^̂ ^̂  [̂ ^̂  ^^^^ Baa!̂^ 
W A R S Z A W A Ossolińskich 2 

bezpośrednio po powrocie z Parvża 
przybywa dO Lodzi dn. 9 marca z najświeższemi modelami okryć i sukien uiorennych 
' GRAND HOTEL N 2 N 2 205 i 206. _ „ ^ - ^ - _ ^ m . ^ _ ^ 

W środę, dnia 7 marca r. b. w Szuszan-Purym 
w Hubie ZRZKSZENIA KOBIET ŻYD. W, L Z. O. 
AL Kościuszki Nr. 21. odbędzie się 
D Ł V " I ! « ! , M - ' ,TP':®w a d** ł»Vch goici W programie biorą udział m. in. nailepsi artyści „Araratu" 2 orkiestry 1 t. d. Imienne zaproszenia ta do nabycia: u p.p. D-rowei Braude. Gdańska 46; 
p. Gołdbergowei. Lipowa 44) l«k. dent. Rleznikowel. Narutowicza Nr. 2j D-rowej Spekterrwef, Piotrkowska Nr. 107; D-rowej Szweig, Zawadzka Nr. 6; D-rowcj Wolfsoncwej, Wschodnia Nr. 17. 

W i e l k i W i e c z d r P u r y m o w y 

ł l Ę M u R u I EiY 
STA fi ZAPAŁU Y-KRWAWIENIE 

SW[DZEi1IE 

U S U W A HEMDRINKLAWE 

Z Paryża nadeszły 

PASKI-GORSETY 
t IfcUZNA BELGIJSKA 
Andrzeja 7, tn. 8, front. 

Uu/asa Sz. Panie i Panowie! 
Koii.umiłU ę i i nanuur/ystka o. B R O N i A 

praco*n ozka f.rmy P l l ICHOWSKIEGO Ccglel-
nlana 53 pracuje obecne w moi n 

zakładzie przy ui. Południowej 15 
)weiścte przea sień.) / powstaniem 

G. W Y C O C K I 
1 5 P o ł u d n i o w a 1 5 . 

H i n i i i i i i i i i n i i i i i i n i i i i i i u m i n i 

OSTRZEŻENIE. 
Od pewnego czasu grasuie niejaki p. 

i . D. T W A R D O W I C Z . który się pod
szywa pod moją firm.?; przyjmuje za
mówienia, wyłudza plenądze oraz in
kasuje należności. 

OSTZEOAJAC Sz. Klijentelę. zazna
czam, że p. H. D. Twardow'cz. nie jest 
przezemnie upoważnionym do przyjmo
wania zamówień, ani do inkasowana na
leżności. 

Równocześnie wzvwam wyżej w y 
mienionego do zgłoszenia «'«• celem w y 
legitymowania sie ze swei nedopusz-
u/aln^J czynności, w przeciwnym bo
wiem razie, zniewolony bodę sprawę 
skierować do władz. 

Pierwsza Łódzka fabryka Weców, 
Maszyn Piekarskich i Cukłern*czvch 

L. T W A R P O W C Z 
Lódź, Konstantynowska 36. 

f i m i JULI 1 , i i i«inrir rinnTrTrrjuuucłtJf ii u» u i u l u j u ' 

Instytut de Beaute 
A N N A R Y D E L 

Diplomee de l'Universit4 dc BeauU Paris) 
Cegie ln iami 10, m. 8 T e l . 6 0 - 0 2 
'ielęgnacie skóry i włosów. SpeciaW 
oasaże twarzy i ciała. Masaże odtlu-l 
i /c7a acc. Usuwanie zmarszczek, hroda-j 
wek. piegów, wągrów i innych de'ektćw 
cery. Usuwanie włosów e lekt ro . ) * . . , 
elektroterapja .Solun" P r c y | m u | t 0 0 

10—8 wiece . 

N o w o c z e ś n i e l i tańców 

•£±at l zftbcnnn 
ut c * C*« j 'e t  ian» 5 4 

KUrS 10 Z l . Trfpotlytze 
I w komp'etach. Zapisy codziennie 
w kancelarii szkoły od godz. 2ei pp. 
Początek kursu 4-go marca 1928 r. 

UWAGA; Udziela ti« równia! lekcji| 
prywatnie. 

Dr. med. 

BRAUN 
23 .'oluOn>o*a I*> 

<el. »U.2b 
Specjalista chorób 
skórnycll 1 wenę-
ycznycli leżenie 
>wiattem, (Lampa 

Kwarcowa 
iizyjmuie U D 9— l t 

'•no 1 <»il i—i np 

Choroay skórne . 
i" weneryczne 

Przy muie od 9 — 1 1 
1 5-W 

ILSCZINIICA 
lekarzy g'icciati slow i<»nmei demy 

stvcmv >rjy Oómym Rynki 
P ł c t r t a o w s M a 2 9 4 , >el. 22 89 
p-zy przystanku (mm* nafiiaitckicri 

or/ymuje rhorych w chor-nach wszvsi 
ktch soecialności ort j>. 10 rano ito 6-ei 
no poł. Szczenienie mny. analizy uno-
•zu- kata, krwi. nlwD.ni etc ) operacie 

oottrunki. 

Porada ó złote 
Wizyty na mieście 

Zabiegi • opętacie od umowy Kąpiele 
świetlne. Naświetlania lampą nw-rcu. 

Va Koenigeti. ulenti vtac|a. Z.?>>y 
sztuczne, korony z<ote. platynowe 

> mi aiy 
W niedziel)*! <weia do ?Q Ir ' no <i. 

Dr. id. 2. 
Tel 27-81 

Specjalisto cbo ób eszu. nosa, gardła 
i płuc. 

K o n s ł a i l y n o w s k a 
trzyunuie 1 2 — 2 i V—7. 9 

waga wozowa 
siły nośnej 5000 kg. 

Wiadomość Gdańska Nr. 47 

D o w t ó r Dr. med . 

l i ł w l l l i ] 
IliMU lifi j7 •kó-nych I wene. 

Ce8,e.n,ana .9 , « g > U g g f 
Choroby s k ó r n e śwatlo-lecz nery 

t.^nrr.infp^i.PioirKowiiia m 
k w a r c o w ą . 1 

P r z y i m u j e o d 1 do g . e l I 
«'d gOda 4 — 8 
W medzieie 1 swie-

i« od l l - i . 
Ola Pan od godt. 
4-~5 oddzielna po 
C«ek»ln'B tet. J7-7J 

róc t£wari|<ielicKiei 
Tai. 2 < M i 

Przyjmuje, ad 82 
oo' Ola pan M 

dzielna puczekalma 
od w i do 

D o K t ó r 

hubicz P.1UHII 
m M m m m m m m a m c h o r o b y w a i c 
C e g i e i m a n . 4 3 r y e s n e , t < ł ' n e 

l e i . 4 1  3 2 . . w ( o s & « 

nych 1 .moczoplcioi na ulice 
wych. Naświetlanie Andrzeja Nr. 2 

lampa, kwarcową. I Tel. 32-28. 
Przyimuie od Godziny P™Y!c*: 

a 8 do IU r a i l O o d l.30-2.30dIaPa* 
od 5—8 w I 

Dla pań od 3—5 
oddzielna poczekał' 

ma. 

D o k t ó r 

c a w a d z k a MB 1 
lelelon • * 7i-li 
Chorolły •ikórrti? 

OTOKÓW WRNERYI' 
ne 1 mocr.iinltio*. 
leczenie &wiatlem| 

i.amia «#<r ow.I 
pio-nien-a n> 

KAntKena, 
Przyim. id 9 2> 5 -8 
Ola nau ud 4 - 6 . 

OJdz eina po.te-
Kalril 

od 6—8 dla Panów. 
\<Vn ed/iele i bwii; 

od 10 — U 

Dzie lna Ma k». 
ret 1* 28-ys 
Choroby sKorne. 

i»L'iieryczne 1 mo 
tzuplciow*. 
Przyimuje 

„d 8-10 o f l a - t 
Leczenie i«m 'ą 

Kwarcową 
Odd/ietna pocze
ka ln i IU 'ań. 

Dla Pań od 3—5 
po pat. 

Or. m e d . 

LPIIIEIIT 
uro log 

Chor-'b^ .ier-k, 
pecner^a 1 dróg 
'n >criv/crt. 

l'iz\ i-nuje od 4—7 
riAW»tOT 8. 

T E L E L O N 1 - 90. 

Rysowni h»f:iw 
R. nilgrom 

Cerjielniana 5 1 , 
lewa ofic. I I w. I p. 
Wzory do biatsrio i 
kolorowego haftu: 

poduszki. serwetki, 
lau(rv, obrusy, ku
chenne garnitury, 

koronki it.d. Wzory 
na białere i szarem 
płótnie orar. na czar 
nem suknie. Nainow 
sze desenie. Ceny 

niskie. 
Przybląkal się kud

łaty 
P I E S . 

czarny, żółty łeb 1 
żółte noiii odebrać 
za zwrotem ko<rtów 
I utrzymania Zerom 
skiego 95. A. Mil
czarek. Zastać od 

6 — 7 wiecz. 

StUrfąca 
do wszystkiego po
trzebna od 15 mar
ca r.b. Rekomenda
cje i świadectwa wy 
marjane. Wiadomość 
Główna 32, m. 4, 

od 11—3 pp. 

PoszuHu 
intelitf. panny z he
brajskim do 3 star

szych D R i C C I . 
Wschodnia Nr. 3 1 . 
lewa of. 1 p. ra. 13, 

Z q i n ą t 

pies 
biały z zóltemi plam
kami długa sierść. 
Uczciwego znalazcę 
uprasza się o o.l-

prowadzen'e za 

na ulice K I L I Ń S K I E G O 

Nr. 47, D O Ferstera. 

P o s z u K u i ę 

wspó nlka 
do dobrze prosperu 
jącej labryki z ka
pitałem od 2—3 ty
sięcy dolarów. Ofcr 
ty sub «J, K" do 
Republiki, 

w średnim wieku 
izraelilka. Z wyz-
srem wykształce
niem. zna:omnścią 
traneuskiego. nie-

miockiego i łaciny 
poszukuje mieszka
nia Z utrzymaniem 
za ekc e. Pierwszo

rzędna re'erenc:a.' 
Ol sub. „Dotwiad 
CZENIC" do adm 
„KepubliW 

Q Kuono H 
m <preo d * ' m 

Ł^apę i stare fi'et 
I I okaryjnle do 
sprredania Gutma-
nowa. Cegielniana 
Nr. 60. 

nUc na ul. Piękne) 
a sprzedam. Zóra-
wia 19, m. 7 , 

Uokal fabryczny M*« d v • »dolnv lae atryraon saW 
ok. 150 kw. m, 1*1 człowiek z 6-ciojO| Pośrednictwo 

na tkalnię c:l 1-go kla«owem g>mn. wy-, m a ł tciWw zwracać 
kwietnia poszukiwa kszlal enicra pos»u» , j e g pelnem zaula* 
ny. Olerty sub „100" ku'e posady' w fa- „ j e m 0 A 5—8 
do adm. Rep. 9 brvce względne w^yskre^a zapewnto 

. . . T . i Interesie Olerty sub n ( ł < Piotrkowska 10, 

Poszukiwany pokoi ^ i o \ n y 23" do R e - p r a w e w ^ 4 c i e U p. 
z nickrępu-.acym P"M lk>- 4 «'«*«• ł * 

Kupię większy dy. 
wan w dobrym 

stanie. Jul)usza 4, 
to, 5. 4 

Zbiornik żelazny o 
pojemności 2500 

do 3000 litrów, na
dający się do prze
chowania benzynV. 
zakupi natychmiast 
Park Samochodowy 
Nr 4 Łaskawe o'er» 
ty WTar z opisem l 
ceną <kładnć do kie 
równika Parku, ul, 
Morsk* 5 7 , 

krępującym 
wciściem od zara*. 
Oferty sub „B, B" 
do Republiki. 

>!. 1 • • / ! . . lo . 

ina, her zarzutu, _ . . . . . 
4 M wlada<ąca 'ęty- 0°. kemp'etu Ireb-

kami polskim i nie- T l o w«kiego » ryt-
m:eckim. o pogod- m , c z n < » ««nnaMyką 

Posady Inem usposobieniu.1 Początkowym nau 
do 6 letniego chłop «•"'«"? P«y me V 
e» n n » > , L m . . . »KW kilkoro dzie ca poszukiwana. 
Zgłorzenia z krót- f 1 od lat 4—7. A, 

' krm'zyVció7ysem*we- Gotfe.gnadówna, ul. 

Fraeowlta skrom- dług adresu: Łuni- studniowa 29, pra
nego wymagania nlec wo!ew. pole- w . a * l r < , n * - , r °nt IU 

za!mie gospodarstw, skie. poste-reslante P'1"*° 0 , 1 12. 
bezdzietnego mai- .Wychowanie" 3 i — — - • 1 
ieństwa. zna szycie TFP**IR..R» go gr. 
na wyjazd. Oferly ' | l * i Gdańska Nr. 8 5 
sub „Gospodarstwo" Ofien' dobrze wpro j r o n t 4 _ ^ 4 j j 
do Republiki, 4 " cedzony w skle-

Filmy dla szkół 
wędrownych kin. 

Piotrkowska Nr. 82. 
Neuhaus, tel. 8-26. 

Sprzedam wiatrak 
w dobrem stanic 

na roebierkę lub w 
całości. Rzgowska 
65. Rettauracla. 7 

Buzy sklep tanio 
do oddania na 

Prze:azd za Elek-
Irownią.Wiadomość: 
28 p. Slrz. Kan. 15 
u p. Rozencwaga. 

4 

•e 'e^zete 
P O > 

kil Poszukuję oosady Ĵ k ułów^Ofert J sub 
biurowe lub ka- „Agent" 

s'erki posiadam prak " 
tykę oraz poważne 
referencję, mogą zło « 
żyć kaucję. Ofer ty 'H 
sub „Pracowita" do jg|J 
Republiki 4 

n a u k a 
ffunswaRic 

WT ani euro, Cegiel-
< i niana 19, liont 

3 parler. 4 

Poóczochy oczka w 

dziury reperuj*) 
tanio. ul. Konstantyn 
'nowska 33, m. U . 41 

Ifflenografjl wyucza 
listowni* naido-j 

2 a g i b o n e 
« 0 < u m e n l y Modelka bardzo 

młoda P O T R 7 C B , 

na dla malarza. Ho- skonelei Instytut S'e 
tel Klukas. Cęgie'.- nograficzny — W a r y 
n ana 64. r- 3. Przy- szawa, Krucza 26 . rTnglnął weVseL 
chodzić przed 2-gą Czyta'cie mie«ięcz- £% W y . t . H . Toper. 
po poludn. nik .Stenograf Po!- Nowy Ryrek 12 pi-

'ski* 3dn. 9.111 1«!Z8 rolttt 
.w Częstochowie, na 
'zlee^ Sz. Cytr.ertna-

Potrzebna służąca' 
do domowe) po-

i sługi. ul. Kilińskiego 

1 — i 
n a B I B a B B 

|LXavBvaf 1bVbIHHbsV esaŝB̂âBBW' 

Solidny pan poszu 
kuje umeblowa

nego pokoju z zu
pełnie niekrępu'ą. 
cem welściem. Ce
na obn'ę'RIU. Olerty 
sub .Dyskrecja" do 
Republiki. 4 

Oddam dla tez-
dzie'nego mał

żeństwa lub poje
dynczej osoby dwu-
okienny pokój Iron-
towy z oddzielnem 
wejściem, leieirnem 
ecktrośw. centralo, 
ogrzew. meblami, 
usługą. Narutowicza 
Nr. 44, m. 22. 4 

Nr. 55. Górski. 
Bnglisb-Ietsona: 

Crnversaticn and n a , Częstochowaiyr> 
[li'erature Uives a la- c. Źe:yk*r na su-
oy- Gdańska 35. m. m , 176 zł. 7 5 gr. 

Poszukuję lekarza pani H. Parnaczew- Weksel powyższy u-
dentysty(ki), Po- «kie|. parter. 3 nieważnie się. Łask, 

łudniowa 18. ro. 40. -— 11 • znalazca zechce 

P
i 1 lezyka polskiego | Z W rćcić L. Rożen, 

otrzebna zaraz * . " V b k o ^ wyucza Gdańska 8-
mamka Zgierska » , u ' J f n l wyższego se , 

74. u gospodarz*. | m e s , . r u ; S , a r « v c h 
jspecia 1 

R • - rnetodę 

bna do gaknetu-
lekarsko- denlystycz 
nego. Zgłoszenie: ul. 
Zachodnia 33. Krau
ze. 1 piętro. 4 

ia'ną skrócIną'Z°Sł"l " * u b i o n * 

Pokój umeblowany 
z całodziennera 

utrzymaniem lub bez 
do wynajęcia Za
wadzka 1 , tu. 16. 4 

I eden lub dwa e-
* legancko umei>lo 
wane pokoje do wy 
najęcia. Prz ejazd 40 
t a . X 

J|"I wa frontowe urae 
U b.owane poko.e 
oddam, Nowo-Ce-
gielniana 12, m. 2. 
• 4 

Botwebny zdolny 
• pracownik do za
kładu fotograficzne
go. Przetazd Nr. 46. 
W. Grabowski, 4 

fioszukuję posady 
• kasjerki lub ek-
<pedientkŁ Złożę 
knucę 1000 złotych 
Oferty sub „S" 4 

płatny 1.11| 
_ r.b. z wyat, H. r lem-

|tud r ! „udziela ^ S Ł l : 

ISt Jacin. PJori ' " C « TT !* ° 
kowskal6.rn.26. Ó ^ ^ S ^ 

5 1 , 

gtudent wyższego 
i-y] 
Nr, 

semestru udzię'a 
lekcji i korepetyci. J " ^ ^ 
Zapółnlorym meto-, o s o b

Ę

l s i ; 
dą rkróconą. P°I-Biernacicach. 
skiego szybko wyu-
cza. Gdańska Nr, 23 " 
m, 2 , Iront, 1 p. 4 7a.fiu.bi°no.. m " , r T " 

MWm\ H I A J N I J M A J B I U kulę I. Moncarz* 
H B B S r a kl. IV G.mn. huma-

l o i m i i t e 

Energiczna Inteli
gentna osoba do 

2-ga dzieci poszu- _ 
kiwana z dobreml V°° ((warancja wy 
re'erencjami. Olerty . k , u « * ^ c t abso-
«ub .K. S" lutnie wsre'kie 

zyko, wyucza prak 

nistycznego. Pomotv 
ska 48 . Zna aze* 
będzie łaskaw zwrd 
cić matrykułę do 
szkoły. 

ry- 9ag'nął kwit katj-
r r * k * cYiny Nr. 7267941 

K ierownik fabryki, tycznie na samodziel wydany przey Elek 
ru'ynowanysprze nego buchaltera-bi- frownię Łódzką n» 

dawca, buchalter, lansistę w ciągu mie Jakuba KwialU 
korespondent, do- siaca. rzeczozn.zwyż kowskiego. 
tychczas na oapo- 're.n wykształcenie i 
w edzialnem stano- konlrol syndyk, prze' 
wisku. zmieni po.a- mysł, Informacie: w 
dę. Łask. o erly sub czwartki, piątki I «o-
.,I'.Ł" do adm. Re- boiy od 6 — 6 wiecz. 
publiki 4 Piotrkowska Nr. 183 | 

• 1 piętro. 1 

Redakcją , Ad,n:»,istr. P e r k o w s k a 49. Godzi„yTr7ylę"ć"Re"dakcji 0 - 7 po pol 

C | ClEKOWKłDESEROWE 
polskn-niemieck} 

prawnik 
p o s z u U t t f e 

a« wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi 
al 4.50, za odnoszenie do domu 40 ki.: t prze

syłka poczt, w kraju zł 5 20. za Branice sL 7 JA, 

Kapitałem złotych 
10.000,— przy

stąpię iako wspól
nik do przedsiębior
stwa handlowego 
lub przemasłowego. » » " . » p * 
Olerty sub .Ener- „ w U c z o f o w " -
giczny" do admin. Referencje, Ofertj 
Republiki 4 «Kor. 40" 

Telefon Adminislracji: 22-14 Telefony Redakcji: 27-24. 36-43. 36-44." 

i i t i r w u j i tm)\\t\" 
JCiprctł" 1 JfcnubHka- v r u • odaoazczutisi | slotyck 

Ogłoszenia: ZWYCZAJNE: 
za wiersz mil 

« sr. za wiersz milimetr (na stronie 10 szpalt) W TKSCIE: 40 t* 
(na str 4 szpalty NrlKROLOUI I NADESŁANE 30 gr za wiersr mtt, 

na str 4 szp i Zaręcz. I zaślub DO ekłcle IC zl Zamicisowe o 50 pr Zan o Ifri 
•rozel. Za terminowy d r u ogłoszeo adm. nie o dpowUds. Drobne 10 «r. Poszuk prscy 5 tr Natnmlef«e 50 ««. 

m m m m m m 
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